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Echa katastrefy na ul. Krakowskiej.

P ra c e  ra tu n k o w e w  p ie rw szy m  dniu 
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ficzny M iinza.
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(M) P o lsk i Sejm  su w eren n y  w y s łu ­
chał w środą; p ie rw szeg o  cze rw ca  expose 
o polityce zagran icznej. W rażen ie  m o w y  
m in is tra  S k irm un ta  by ło  jak  najlepsze. 
T on m o w y  b y ł rzeczow y , bez frazesów , 
spokojny  i dyp lom atyczny , c iek aw y  nie 
ty lko w tern. co było  pow iedziane, ale i w 
p ew nych  niedom ów ieniach. O czyw iście  
tru d n y  w y m ag ać  od polsk:ego m in is tra  
s p r a ^  zag ran icznych , utżeby d aw a ł po­
słom  w gląd w  najrozm aitsze  in tryg i, p lo t­
ki i sen sacy e  genueńskie. P . S k irm unt 
m us:ał się p rzec ież  z tem  liczyć, ż e  k aż ­
de jego sło w o  b rane będzie na ś w iecie po 
w ażn ie w  rachubę.

M inister S k irm unt p rzed s taw ił tru d ­
ne stanow isko , w jaKiem znalazła  się na 
kc-nferencyi Po lska, zw iązan a  z jednej 
s tro n y  trak ta te m  w  R ydze a  z drugiej 
p rzym ierzem  z F ran cy ą , P o lska m usia ła  
zachow ać w w yw ieran iu  p resy i na R osyę  
oczyw iście  pewnej reze rw ę . M inister 
Skirm unt shisznie zazn aczy ł, że in icy a ty - 
w a sp re cy zy c w an ia  p rog ram u  m ięd zy n a­
rodow ej k o laboracy i w  odbudow ie R osy i 
w y sz ła  od niego. W obec tra k ta tu  w R a- 
puilo zazn aczy ł m in ister Skirm unt pokojo 
w e ten d en ey e  polityki polskiej. Je s t to  o­

św iadczen ie  ch y b a  zby teczne , bo Polska 
w ielokro tn ie  już dow iod ła, że  nie ży w i 
'żadnych w rog ich  zam ia ró w  w obec sw oich 
sąsiadów . P o lsk a  w edle w y w o d ó w  min. 
S k irm u n ta  w  odniesieniu do trak ta tu  w 
R apaiio  o g ran iczy ła  się ty lk o  do z a s trz e ­
żeń co do m ożliw ości na iu szcn ia  p rzez  
■ten tra k ta t  p raw  Polsk i do odszkodow ań , 
p rzy zn an y ch  jej a r t. 116 tra k ta tu  w e rsa l­
sk ieg o .,^

P rzech o d ząc  do rezu lta tó w  konferen- 
c y i , 'z w ła s z c z a  do kouferency i w  H adze, 
p rz e s trze g ł m in ister Skirm unt p rzed  od­
daw aniem  się złudzeniom  co do jej p o w o ­
dzenia, choć p rzy p u szcza , ż e  dośw iadczę 
nla, n ab y te  w  Genui, rokują -Hadze sza n ­
se pom yślniejsze. Co do pak tu  o n ieag re - 
syi m usiał zazn aczy ć  m m  Sk irm unt, że 
ieśii chodzi o Po lskę , to  jest on w łaśc iw ie  
zb y teczn y m  w obec tra k ta tu  rysk iego , k tó  
rego w ażność jednak pak t o n ieag resy i w  
niczem  n a ru szy ć  nie m oże.

iN ajw iększą u w ag ę  zw raca ł w  m ow ie 
min. S k b n ru n ta  ustęp , p o św :ęcony naszym  
granicc-m w schodnim . W  om ów ieniu togo 
tak  ży w o tn eg o  dziś dla nas problem u po­
ru sza ł się min. S kT m unt w  g ran icy  dyplo 
m aty czn y ch  ogólników , akcen tu jąc  p r a- 
w a  m o cars tw  do form alnego sankeyono- 
w an ia  n o w y ch  g ran ic  i p rzed staw ia jąc  w 
najogólniejszych z a ry sac h  usiłow an ia  
rządu  polskiego co do dojścia w  tej sp ra ­
w ie do porozum ienia z rządam i F ran cy  i. 
AngTi, W łoch i Japonii. Z aznaczy ł, że  Pol 
ska  sam a podjęła in icv a tv w ę dokonam a

ty ch  sankcyi. S p ra w a  g ran ic  n aszych  
w schodnich znajduje się, w ed le w y w o ­
dów  min. S k irm unta , w stad y u m  w stęp ­
nego porozunrO w ania się m iędzy  m o ca r­
stw am i. Co dar sp ra w y  G alicyi w sch o d ­
niej uw aża  min. Skirm unt uznanie su u  e- 
reim ości Polsk i nad ca łą  dz e in icą m a ło ­
polską za k ro k  w stępny  do ro zw iązan ia  
sp ra w y  n aro d o w o ścio w ej w - te j  dzielnicy. 
P . S k irm unt uznaje w ięc istnienie p rob le­
mu m ałopolskiego, k tó ry  p ra w ica  nasza  
uw aża za ro zw iązan y , p. S trońsk i zaś, o- 
p ie ra  się p rz y te m  na fakcie, że z a w a rc ’3 
tra k ta tu  z R osyą sow iecka zosta ło  d o k o ­
nane „rsa z lecen ie '1 rząd u  b ry ty jsk iego , je­
go  n o ty  z dnia 20. lipca 192Ó. P . S tro ń sk i 
w  , R zeczypospo l:tej“ w nioskuje ta k : tra k  
ta t  ry sk i „zatem  o p arty  jest na zleceniu 
g łó w n y ch  m o ca rs tw  w y k o n y  w ujących  w 
ten sposób sw e p raw o  z a r ty k u łu  87“ . O- 
tćlż to jest w niosek zb y t chyży , bo to, że 
rząd  b ry ty jsk i zgodził się na b ez p o śred ­
nie rokow ania iPoiski z so w e ta m i w żad ­
nym  razie  nie m oże uchodzić za san k cy ę  
form alną tra k ta tu  ry sk ieg o  p rzez  m o ca r­
s tw a  T ak ie  w n io sk o w aire . b ard zo  dla nas 
m iłe, jest n ies te ty  so fm n atem .

O sta tn ia  część m o w y  min. S k irm un­
ta  z a w :e ra ła  p ro g ram  naszej po lityk i. P ro  
g ram  ten min. S k irm un ta  n acechow any  
jest optym izm em  n aw et w  odniesieniu do 
naszych  stosunków  z N iem cam i jak i R o­
sy ą . Ze szczególnym  naciskiem  zazn aczy ł 
min. S k in m m t że w e w n ętrzn e  i m iędzyna 
rodow e położenie Polski pozw oliło  jej

PI E BI SCYT NOWELISTYCZNY „WIEKU
NOWEGO".

Godło: Z minionych' dni.

Nowe-a.

fhni ele przeznaczone do na­
grody czytelników. Rozstrzygnie 
głosowanie po ukończenia druku 
nowel.

(Ciijg dalszy.,

Kiedy dobyłam ze szm at pisanie i Dani- 
.zowi ao rąk -dałam, to on rozłożył je i pół- 
cicho czytał, a w szyscy Wc-kó! niego w ian­
kiem głowy pochylili, W papier on nazterając. 
Aż jedea zakrzyknął: ,A.runo! tyś nam przy­
niosła wieś szczęści;*! !W  ręce mocne i czyste 
rządy nad nami wtuęte, mąż o witeikiem sercu, 
rozumny i waleczny powiedzie nas cło boju!"*)

— A panicz mówił szeptem gorącym, jako 
wieści te 'Wiszystkie poBie&c trzeba wnet do 
tamtych, co wedle Miechówka się kryją, by 
razem z niemi silnym, zw artym  nuirem- prze­
ciw rotom moskiewskim stanąć. „Sarn po-

*> Romuald Traugutt obejmuje dyktaturę 
17 października 1363 roku.

niósłbym te słowa — .powiadał — ale jak was 
z o s taw ć?  Okolicy nie znacie../' — frasował 
się wielce.

— To oni na sprzeciw mit wołali, że go 
m gćze nie puszczą bo on tu po-tizebny między 
rien r. jako ten w'6Jz, a ao Yicchówka prze- 
piaw a jest ciężka

Markocili się długo, każdy ccś powiadał 
i żałość ich oćrrriia. W tedy rzekłam c cb-e. i ty -  
dirwie, że .pójdę do Miechów ka... co każą po­
w tórzę, pisanie oddam...

Na panicza ogr e buchnęły.

„Nie, nio — powiadał prędko, mocno i stra 
chliwic — w yzułaś Jest z sił... nie zezwolę,

1 Arimp. i/e  zezwolę..."

To jęłam go prosić żarliwie, do nóg mu 
się chyliłam, te ręce c is a # a n  sęhle do p.ersi, 
w bkiganu wiei-kiem na rc:-;y jego patrząc.... 
Goo, niech wie, że służyć mu chcę jako pies 
najbardziej wierny... szczęście mi pełnić, co 
mu potrzebne... w e śmierć się rzucić, byle je­
go ratować...

— G-d moich błagań oczy gwnrużał. a 
w joe  gorące przez lico szły... Tamci w  u- 
radowaniu tn-rie słuchali, bo w myśl im była 
moja prośba. Jeno pa ucz w ciąż mówił: „Nie...

. slabaś jest ‘wielce... nie zezwolę .

— Aż jeden, starszy, ro w a d a : „Kiedy ta­
ka ofiarna... czemu jej bronić? sercem do nas 
lgnie, upomina, że tir kędyś, wedle Krakowa

Effi narodziła... może budzi się w  niej miłość 
do ziemi... Już wiele razy  nas wspomogła, o- 
strzeyła, tamtych oddaliła mylną wskazówką-.. 
Marsza fest, polskiej sprawie oddana, bohaterką 
cicha..* ,  ~  ' ‘

— A w e mnie mocą -duszony poryw ał się 
krzyk, że panicza jeno miłuję, na jego zew, 
fx> jego Woli na mękę się zdam. w żyw ą 
śm ierć się rzucę... A tamo? coraz żarliwiej na 
panicza nastawali, by dał ud zlecenie.

Stał z za'warte mi usty. blady, jako te m a­
lowane na ołtarza-ch święte... Zmagał się ze 
sobą ręką po czole wiódł, aż Wolno, z  tein &■ 
ciąganiem do stoiu poszedł, siadł na zydlu, 
począł pisać z pomyśleniem. Ale napisany pa­
pier w  ręku dzkrży l, jakby sił mu nie staio 
oddać mi... Z kolan powstałam  i ono pisanie 
z ręki jego dobyłam...

— Chcieli, żebym wytchnęła, ale miesiąc 
już począł s'ę toczyć ro  wysokościach, to- i za­
raz iść było trzeba, byeh ranka nie zachwycić!..>fi . j

— Żegnali mnie Utościwem słowem i zna­
czyli krzyżem — dobyłam.) mental święty, na 
piersiach mi wiszący, całow ałam  gorąco na 
ochronę 'Bóg -na nim jest*).

— -Potem pisanie wokół nogi owinęłam; 
szmatami omotane i w yszłam  za wrota...

— Cichość by ta nocy, co w e falach srebra 
płynie i chłód od rosy się n ió sł- Nazierałam, 
kędy łatwiejsza będzie droga... Aż widzę, ktc-ś 
staje prży itSife...

— Pancz... — tchnęło w  jej ustach-
łę .  d. nr)

*) Cyganie, obozujący przeważnie w  Pol­
sce i na W ęgrzech, są -dirzcścijanami.
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w y jść  poza ciasne ra m y  w Jasnych ty lko 
in teresó w  i okazać czynne za in te re so w a ­
nie dla w ielkich zagadn ień  polityki ś w ia ­
tow ej.

P . m in ister S k in m m t p rzy czy n i! się 
n iew ątp liw ie  p rz ez  sw o ją  ro z tro p n ą  poli­
ty k ę  do podniesien ia roli P o lsk i w  sto san  
kacli rn ięd zy n arcd cw y ch . Jeg o  expose 
m iało  ch a ra k te r  w y stąp ien ia  pow ażnego  
m ęża stanu.

►

t
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Tow arzystw o sztuk pięknych we L w o­
w ie zdobyło się na VieJki czyn. urządzając 
W ystawę w jSaó, konie na placu iPowysta- 
wowym. Mieliśmy możność poznania więk-j 
szei ilości dziel poszczególnych artystów  i po 
znania dziel licznego rodzaju. Uuaio się na­
w et dynekcjyi zgromadzić kilką utworów, 
należących do dawniejszych i stw orzyć w y­
staw ę bardzo interesującą sztuki stosowanej 

Widzimy zatem  i podziwiamy w  salonie 
Pierwszym utw ory prof. 'Kazimierza Sichul­
skiego, świadczące o wszechstronności i sile 
teg., niepospolitego arty sty . W  przepięknych 
krajobrazach wiosennych, w  tryptykach peł­
nych świeżości i mgły porannej, jest Sichulski 
czułym, w rażliw ym  na piękno wiosny poetą. 
Umiejętność w yw ołania w rażenia św iatła te- 
mi irzyrrranemi w  chłodnych kolorach kwitnę, 
ceml drzewami, jest zdumiewająca. Sichulski 
bawi s ę  jakby sztuką m alarską i z tem sa­
mem m istrzostwem stw arza coraz to inne na 
stroje. Słoneczne o b razy  pasterek i dzieci lub 
uderzające swoją plastyką i namiętnością sa­
ty ry  i nimfy, dekoratyv 110 i bajecznie kolo­
rowo bitwy ,iub nieporównane w nastroju 
1 barwach w itraże. W  kaódym  z tych rodza­
jów jest mistrzem 3 tw órca owych dróg.

Prócz prac Sichulskiego, które przykuwają 
Uwagę, wystawiono w dwóch salach bardzo 
świeże i powietrzne krajobrazy pana Hera- 
sirnowicza i zebrano w  kilku innych salach 
dzieła w j bitne znanych i mniej znanych a rty ­
stów. W ięc bardzo interesujące pejzaże T er­
leckiego, który w nosi w  s n e  utwory osobiste 
1 głębok;e odczucie natury czy  to w zimo­
wym  pełnym blasków krajobrazie, czy w  wio 
sennych, zamglonych polach. O brazy Olpiń- 
slciego, Rybkowskiego, Reyznera, Rozwadow 
skiego, Tyszków-skiego, Piotrowskiego, Mal- 
skiego. Krupskiego. Kamaislciego, Klava i i-, 
brzyczyn a ją się do uświetnienia w ystaw y. 
Godzi się wsporrmąć szczególnie bardzo inte­
resujące rysunki Jana Schulza, pełne w yrazu 
Portrety panny Sołow rów ny, panny Albinow- 
skiej } Kideiia i Prace dawne i świeże FlSpkte- 
^ icza, Ootbcba, Pankiewicza i W eissa, które 
^  malej retosoekty wnei w ystaw ie zgroma­
dzić niQ udało Tow arzystw u.

Usiłowanie T ow arzystw a uwieńczone bę 
dzie pożądanym skutlfem , bo niepomało przy 
czyni s 'ę  do zaznajomienia z wybitniejszsemi 
^'spóiczesnenii utworam i malarskiemu

Dr. W acław Morsczewski.
* •*

(Szczegółową ooeę tej zajmującej w ysta­
n y ,  Pióra naszego stałego referenta dra [By- 

pomie-fcimy t*iebawetn W fcj:CtoniQ. ^
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Litery: a, a, a, a, a, a, a, a, », d, o, 
k, k, k, 1, m, o, o, o, o, r, r, r, r, t —  ro­
złożyć w powyższym kwadracie w ten spo­
sób, ażeby utworzone z nich słowa, czytane 
w kierunku poziomym i pionowym (z góry 
na dół) dały następujące znaczenie:

1. Firma w yrobów fotograficznych^
2. Zabudowania gospodarskie;
3. h azwa pieniądza;
4. Miejscowość Arabii w  pobliżu zatoki 

P ersk iej;
5. Waga.

RFBUS.

Rozwiązanie? Znane polskie przysłow ie.

Za rozwiązanie pow yższych dwóch łami­
główek przeznaczam y w losowaniu następu­
jące premie ksiąitrow e;

1. Stefana Żeromskiego,
„ W ’atr od Morza",

2. t  ndrzejc Struga,
„Mogiła Nieznanego Żołnierza",

3 Jerzego Basidrowsklcgo,
„W ściekle psy".

Prócz udziału w  losowaniu o powyższe 
premie książkowe, każdy z rozwiązujących 
staje ponadto do ogólnego tur,deju sza rado­
wego o nagrody główne pieniężne, podane na 
wstępie.

Termin nadsyłania rozwiązań do wtorku, 
2<j czerw ca włącznie.

Do rozwiązania musi być dołączony w y­
cinek z powyższemi łamigłówkami. Bez tego 
wycinka rozwiązanie jest nieważne.

Ogłoszenie wyniku losowania dnia 24-go 
czerwca-

Zwracam y uwagę na ogólne podstawowe 
warunki turnieju, a mianowicie:

1. źe na kopercie listu, wysianego z roz­
wiązaniem musi być u góry uwidocznione: 
„Dział szaraikrwy „Wieku Nowego".

2. źe w  liście tym, prócz rozwiązan a, nie 
może być poruszana żadna inna kwestya, czy 
to natury redakcyjnej, czy też administracyj­
nej, czyli, że list ten musi odnosó się w y­
łącznie tylko do działu szaradowego.

Kto warunków tych nie dopełni, sam ume 
ważnia udz'ał swói w tprnioiu szaradowym.
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ODEZWA.

Rodacy!

Wolną i rozległą jost clzfś nasza Najjaś­
niejsza Rzeczpospolita.

Rozbudowa ustaw umacnia Ją na w ew - 
nątiz, sojusze"i traktaty, wzmagają Jej siię 
i powagę na zewnątrz, gwarantują nienaru­
szalność Jej granic.

.Ale jeśli tak. jest, jeśli m y tu  we Lwowie, 
w  tym starym  grodzie kresowym , dumnie 
możemy spoglądać na ten wieniec laurowy, 
którym  przed wiekami u w,e liczyli go królo­
wie polscy, zw ąc Polskę przedmurzem i na 
tę nową Jego rycerską odznakę, order „Vir- 
tuti mi!itari“ jeśh PoLska. nie umniejszona w 
swoich grąnicach, ostała się przed srogą na­
w alą WTOgich sil, dziełem to tego wyzwoleń­
czego bohaterskiego czynu, k tóry  zwie się 
Obroną Lwowa.

Dwadzieścia tysięcy najszlachetniejszego 
kw atu narodu legło w tych walkach, podję­
tych w imię najświętszych ideałów, zbrojnych 
orężem w iary w słuszność swej sprawy.

Dzięki temu czynowi, Lwów', a z nim caia 
Wschodnia Małopolska, kraj przesiąknięty od 
'wieków krwią polską i polską przenilcniohy 
kulturą, nie tylko osta ły  się przy Macierzy, 
ale w e Wszystkich ciężkich" chwilach wzmo;- 
gań na Wschodzie i Zachodzie, dzielnie, roz­
strzygająco, w sparły  Jej siłę i ‘w ytrzym ałość 
odporu.

I czymże naród odwdzięczyć się może 
tym, najlepszym ze swycli synów ?

Pomnikiem pamięci jedynie, k tóry  będzie 
oczom 'Wszystkich widomym ztiaifem Ich 
wielkiego czynu, który  będzie tym oftaffiam 
w iary cfia przeszłych pokoleń, niecących wr 
ich sercach równą gotowość ofiary, gdyby jej 
było potrzeba...

Tymi uczumami przejęte, Tow arzystw o 
Straży Mogił Poiskicn Bohaterów , pracuje od 
trzech lat nad! godną rozbudową Cmentarza. 
Obrońców Lwowa.

Na dweń 25 czerw ca b. r. naznaczono 
Uroczystość poświęcenia kamienia węgielnego 
pod kaplicę tego najświętszego Mausoleum 
narodowego.

Uroczystość to Wielka i podniosła,, uro­
czystość w1 której winna wziąć trdział cała 
'Polska, tak, jak dla całej Polski krw aw iły  
i paciały ścięte kosą śmierci te bohaterskie 
jestestwa.

Cała Polska niechaj pośpieszy z hołdem 
po w innym ku tym  skromnym mogiłom, k ry ­
jącym prochy najświętsze, niechaj uroczys­
tość poświęcenia kamiema węgielnego: stanie 
się zaradP.m podniosłem, a potężnem zadoku­
mentowaniem zrozumienia, jakie przemka, ca­
łą Polskę dla ważności tego w yzwoleńezego 
dż-jfcffl. manifestację mermożonego żadną w ro ­
gą ni obcą potęgą, poczucia nierozerwalności 
narodowej z tą ziemią, za które/ polskość Ci 
bohaterowie polegli i w której ich szczątki 
spoczywają.

Przybądźcie w szyscy jak najliczniejsi, ze 
w szystkich stron Polskiej Ziemi!

Niechaj potworzą się wszędzie Komitety, 
organizacji tych zastępów, które przejęte du­

chem patriotycznym  pospieszyć zechcą na ten 
mnie ii do Lwowa.

A W y, Grodu tego mieszkańcy, k tórzyś­
cie siali swoje pocholęta i swoje rycerze im 
krw aw y bój i w raz z nimi przebywali te cię­
żkie lecz szczytne dni, czyż do W as z apelem 
zw racać się joszczs potrzeba, byście /Otwo­
rzy!; na oścież swrc odrzwia na przyjęcie 

‘zbożnych pielgrzymów'', k tórzy przybędą ucz­
cić W asze poległe dzeci, męże i b u d #

żyw im y najsilniejsze przekonanie, że 
wszyscy, którzy tylko zdotają, pospieszą ze 

'zgłoszeniem  kw ater na pomieszczenie przy­
jezdnych , żo w szystko, co żyje* we L w ow e, 
n'o omieszka rozkupić listków do wieńców, 
i lóre w  dniu uroczystości, niesione w uro­
czystym  pochodzie, złożone na cmentarzu tak 

. dla nadania powagi uroczystości, jak też i d!a 
pomnożenia funduszu, potrzebnego na w yko­
nanie planu rozbudowy cm entarza i kaplicy 
Obrońców' Lwowa.

Szczegółowy program uroczystości bę- 
dz‘e ^głoszony później.

Lwów w  ma.i u J922-
„Straż Mogił PrJskich Bohaterów “.

L:sty z Poznania.
(Korespondencja w łasna „Wieku Nowego11.)

Poznań w' maju.

Maj w P cznaniu. — „Carmen** na scenie
Teatru Wie kiego. — Niefortunna .Tosea**.
Koniec sezonu w teahach. — lubijeusz p.

ź Ryiia. '

Nie dziwcie się, i e  rnoje reiacye z P ozna­
nia stale się teraz opóźniają, choć tem atu do 
listów nie brak. Maj jednak w Poznaniu tak 
piękny, albo na odw rót: Poznań w  maju tak 
uroczy, że nie tylko n e chce się pisać, ale 
naw et pójść do dusznej sali teatralnej, choćby 
na najpiękniejszą operę, gdy w każdym ogród­
ku poznańskim, a jest ich tu moc niezliczona, 
najcudniejsza z eleń i barw ne kw iaty o tyle 
piękniejsze od płócien dekoracyjnych, a sło­
wiki rozpustne urządzają .przecudne koncerty, 
gioźną konkurencyę czyniąc w szystkim  na­
szym primadoimam.

Dla „Carmeny** jednak, os taki ej nowości 
opery poznańskiej, w arto  zrobić wyjątek, w ar 
to zobaczyć zupełnie niezw ykłą jej w ystaw ę 
i w arto chwU kilka poświęcić spraw ozdana.

Piękna, pełna temperamentu, życia i ru­
chu o-pam Bizeta, otrzym ała na sceno Teatru 
Wielkiego zupełnie nową insocimzacyę i zu­
pełnie nowe dekoracye. Inscenizacya i reżyse- 
rya jej, to wspólne dzieło b. dyrektora A. Dol- 
życkiego i reżysera p. Tarnawskiego, deko­
racye zaś artysty-m aiarza St. Jarockiego. Dał 
on już niejednokrotnie dowody wielkiego sm a­
ku, a!e w „Carmenie11 poprostu prza^red? sie­
bie. Już I. akt, rozgryw ający srę obok odwa- 
chu a na tie fabryki cygar, mimo małych roz­
miarów* sceny, pozwohf p. Jarockiemu wyko­
nać umiejętność stosownego rozmieszczenia 
dekoracyi. Jeszcze lepiej wypadł akt II., w któ­
rym  słynna a rs te ry a  robi istotide w rażone 
nory  przemytników, z autentyczną , mordo- 
wnią“. P rzecudy jest pejzaż aktu III., widok 
w yżyny pirenejskkj w nocy, a nie ustępują 
urn dekoracje  placu przed cyrk ern w  akcie 
IV,, z kamiennymi filarami, schodami dla „pu­

bliczności" f szerokśtm wrejiśc'em dia wysfę* 
pujących na arenie. Obok artystycznej barw­
ności dekoracyi, podkreślić należy ich nad­
zwyczajną plastyczność, która tw orzy  dosko­
nałą r.armon>. z realizmem treści t muzyici 
tej opery

W  ujęciu scenlcznenr „Carmeny** uwzgltą- 
dniia tę stronę opery i reźyserya, dzięki cze­
mu na scenie widzi się żyw e, ruchliwe, pełne 
południowego temperamentu istoty, biorące 
czynny udział w ponurym, a jednak tak bar­
dzo ludzkim dramacie miłosnym, stanowiącym 
treść opery

I soliści wywiązali się zupełnie dobrze 
z trudnych swych z.aclań. W ykonawczyni roti 
tytułowej- p. Szafrańska, opracow ała swą od'- 
powKdzia'ną rolę baidzo starannie i sunrew- 
nie i pod względem wokalnym, zaliczyć ją 
może do swycli najlepszych icreacyi. W  grze 
było może zbyt mało temperamentu, zbyt 
mało demomzmu, bo p. Sfcafrańska go w so­
bie n"e ma, ale zresztą postać „Carm eny1* była 
przeprowadzoną konsekwentnie i jednolicie.

Don Josego śpiewał dskonale leraz uspo- 
sobiony nasz Bed.ewicz. pokonywując z po­
wodzeniem w szy stk e  trudności nowej swej 
partyi. Torreadorem  był najmłodszy oaryton 
poznańskiej opery, p*. Rawita, śpiewak o  wiel- 
k e j — daj Boże! •— przyszłości, do czego ma 
głos i.b a rd zo  piękny i warunki zew nętrzne 
nadzwyczajne. Zapowiedzią tego jest już to, 
że z pierwszej swej, naprawdę wielkiej roli, 
w yw iązał | i ę  zupełnie .poprawm e, zyskując 
powszechne uznanie. Micadę śp'e.\vała p. Hen- 
drychówna. jak zaw sze czarując świeżością 
i b!asVem swego głosu — jedna z tych nie­
wielu śpiewaczek, która najmn ei się obawia 
kenkurencyi słowików. „„ _.

Z w ykonawców drugoplanowych postaci 
wspotm reć trzeba przedew jszystkem  o naszej 
rodaczce, p. Kooaczyńskiej ze Lw ow a, która 
w  niewielkiej rólce F rasąuiity  miała sposob­
ność popisania się swym  pękaym  i dźwięcz­
nym głosem, w.' doskonalej szkole p. Z. Ko­
złowskiej przygotow anym  i do w iększych ról. 
których zapewne w króice wT Poznaniu się do­
czeka. Doskonałym Zimigą był p. Pop'ei, za­
równo aktorskieus jak i w oku Inom ujęciu lej 
postaci.

Szczere słowa pochw ały należą się ież 
orkiestrze, która pod batutą młodego, wysoce 
utalentowanego dyrygenta p. Jerzego Boja- 
nowskiego. uwypukliła w szystkie piękności 
Bizetowskiej muzyki.

N:c dziwnego więc, że „Carmen**, tak sta­
rannie wystawiona, ściąga na każde przedsta­
wienie tłumy .publiczności. W  tych dniach ma 
ta opera pójść ze zmieićoną obsadą: Carmen 
p. W olską, don Joze p. Muller, Escamillo p. 
Ludwig.

Obok szczęśliwych i udatnych przedsta­
wień, miała opera poznańska i dni krytyczne. 
Jednym  z taićch 'właśnie by! niefortunny w y­
stęp ąx Zarriorskicj-Bedlewiesowej w roli . .O -  
ski“. Kto zna Warunki wokalne tej śpiew a t  -ki 
— Lw6w je zna — ten. się nie zdziwi, że p. 
Zamorska nie m ogła „Tosce“ podołać. Ekspe­
ryment, choć dla każdej śpiewaczki kuszący, 
ryzykow ny i niebezpieczny a nicpctrzel ny. 
N e wJetó jest takich fenomenów w okakych  
i tak bajeczniej muzykalnych śpiewaczek, jak 
Hendrichćwna, która może kolejno śpiewać 
„Halkę", pot-emi Oiidę w  „Rigoleccie", dla od­
miany „A dę" a ratując przedstawienie, gdy 
jedna mezzosopranistka wyjechała a diuga 
bvła cliora, Suzuki w* ..Madame Buttei fly“, za-
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w ese wywiązując się dcskona’e z tak odmien­
nych partyi.

Sezon operow y ma się ku końcowi. Roz­
poczynają s:ę gościnne w ystępy, p. Crarw ford 
znanej śpiewaczki koloraturowej a potem p. 
Janowskiej-Kopczyńskiej, ulubienicy Poznania.

Dram at idzie r&\\ nx t  w  ślad opery i spro­
w adza d'o Teatru Polskiego na czerwiec Bry- 
dyyńskiegu i Fertnera z W arszaw y. Przedstaw 
pylenia zaś dram atyczne na scenie T eatru

Wj :flriego już się zakończyły. Orano tam osta­
tnio kilkanaście razy, zawsze przy wysprze- 
danej sali, słynną sztukę Delavignea „Ludwik 
XI.“, gdzie Żelazowski sw ą naprawdę kró!ev/- 
skp grą poryw ał publiczność poznańską, tak 
jak wszędzie w Polsce i po za jej granicami, 
gdzie mu było dane tę rolę kreować.

Ostatnie dwie nowości sceny dram atycz­
nej, to ,Bolszewicy1 S traszew sk iego  i ,Teść' 
stara farsa Abralramoiwicza i Riszkowskiesro, 
w yc;ągnięta cfla p. Fr. Rylia. k tóry  w  rolę ty ­

j lułową tej sziuki w ybrał sobie na jubileuszo­
we swe przedstawienie. P. Ryl, doskonały 
komik poznańskiej sceny, jest tu ogólnie ce ­
niony i kochany, jako aktor i jako człowiek 
w ielkiej zacności i prawości, to też dzień ju­
bileuszu przyn osi mu nietylko serdeczne o- 
w acye i duto  kwiatów, ale i sporo praktycz­
nych podarków od kolegów, dyrekcyi, przy­
jaciół i nńłośników jego nepospolitego talentu.

(tr.)

Zawaleniem grozi również trzecia kamienica.
tkp) P rzez  oba uni świąteczne trw ała 

akcya nad rozbiórką i rozgrzebywantem ru­
mowisk zaw alonejfckamicnicy w  dalszym cią­
gu. W  sobotę zajęto się najperw  rozbiórką 
grożących murów kamienicy pod l.czbą 10 do 
w ysokość’ pierwszego uiętra z przodu, a dru­
giego p ętra z tyłu. Z kolei zabrano się znów 
do grz-eba.ra w rumowiskach zapalonej ka­
mienicy. W ydobyto dalsze trupy.

Sześć trupów rodziny Linków Już wyjęto.

'W sobotę donosiliśmy o w y d b y cu  z  gru­
zów z wtok Jana i F ilcu  Linaa. Otóż lastę- 
pme w> nabyto jeszcze zwtoki Wilheima 
Linka (oj a rodziny) i Leopolda. — W ciągu 
pierwszej nocy został odgrzebany trupek naj 
m łodszego synka, zas w czoraj rano odkópanó 
uiecó w  tyle, w mr.ejscu, gdzie była kuchnia, 
zwłoki obu córek, jednej o godz. 5 rano, dru- 
g ej o wpół do 7 rano.

W  anatomji przy ul. Piekarskiej ieży ta 
cała, tak nieszczęśliwa rodzina: Wilhelm lat 
45, M ana lat 19, Łmilja lat 17, Leopold lat 16, 
Jan lat 12, Fil o lat 10. Edw ard 16 miesięcy.

Pogrzeb rodziny Linków

odbędzie się dziś o godz. J/a4 popół. z zakładu 
Anatomji.

Straszi y epizod

.opowiada ieden z dzielnych naszych straża­
ków. Obie Linkówne nie zginęły na miejscu 
w chw li katastrofy, lecz — aczlcolw ek ran­
ne, jedha miała rękę złam aną w  przegubie — 
żyły  jeszcze przez czas dłuższy, jęczały a 
nawet pogrzebair żywcem, rozm aw iały ze 
strażftkasKi którzy byli zajęci akcyą ratunko­
wą. W  ciągu perw szycli godzin po katastro­
fa . słyszeli strażacy te jęki przytłumione, jak- 
bv pochodziły gdzieś z sąsiedniej ul'cy. P y T 
fuli się nawet, kto krzyczy, a w tedy

7 Pod gruzów dala s;ę słyszeć odpowiedź,

p  są m;eszkancami z drugiego piętra.
„> Gdyby by ły  bliżej wierzchu, możnaby je 

b.vlo jeszcze ratować, lecz ofiary zasypał 
zbyt wielki stos cegieł i belek, ruszać ich sil­
niej nie można byio, bo chwiał się wysoki,

sąsiedni mur, k tóry  nazajutrz padając, pocię- 
gnął dwie nowe ofiary. •

— i bez tego rob lśśmw więcej, niż nam 
pozwalano, kopaliśmy w brew  zakazom chwi­
lowym, nie zwaza^ąc na upominawczy gwizd 
komenaanta. *

Tak więc mimo najlepszych chęci i nad­
ludzkich w ysiłków  straży, obie siostry padły  
pastwą powolnej śmierci przez uduszenie.

Dwoje pow stałych  przy życiu.

leszcze w  sobotę przyjechał do Lwowa 
z Kołomyi najstarszy 22-Ietni syn Linkowej, 
Chrystian, który1 służy w  kołomyjskicj straży 
m żarnej. Młody, sym patyczny chłopak, z krzy 
tern Obrony Lwowa i Orlętami na piersiach, 
fowm ez oomagał straży  w  odgrzebywaniu 
zwłok sw ych naibliższych, z  żałobną opaską 
na ramieniu krzątał się tu i tam, pamiętał o 
wszystkiemu biegał do anatomji, na policję, do 
matki w  szpitalu-

Jest to dziś dla biednej Linkowej jedyny 
członek rodziny i jedyne jej dzecko, które 
pozostało przy życiu.

Sama Linkowa — w brew  doniesieniom 
niektórych pism sobotirch — bynajmniej nie 
umarła, owszem czuje się lepiej i — jak nas 
info mują — wstaje już naw et z łóżka.

Doład 19 trupów.

Dotychczas w ydobyto z 'p o d  gruzów 18 
trupów, zaś jedna ranna (Karolina Kroćhmal- 
nik) zm arła w szpitalu — razem  19 trupów.

Sześć o fa r  pochowano już w  niedzielę, a 
to: l) M eister M ryc lat 54, 2\ M.eister Gedoli 
Izrael lat*8!?, 3) Meister Sara Nataii lat 12, 
4) Haber Edka lat 24 (ta, o kćrej los niepo­
koiła się w  szpital ku  mała Emma w  rozmo­
wie z naszym sprawozdawcą). 5) Dlnner Ne- 
chla lat 52, 6) Dinncr Chaim Ozjasz lat 61.

Nicpochowane są dotychczas następujące 
zwłoki: 1) Alojzy Me:ster 6 lat, 2) Grzegorz 
Juliusz Krochmainik 36 lat, 3) jego żona Ka­
rolina KrochmaJnik, 4) sześcioro zw łok Lin­
ków,, tudzież 5) zwłoki neznanęgo m ężczy­
zny. mogącego liczyć około ^5 lat-

Te ostatnie zwłoki '.wydobyto w niedzielę 
wieczorem. B yły  już zepsute i czarne jak smo­
ła. tw arz zmiażdżona, rozpoczęty proces gni­

cia nie pozwalał skonstatować przynależności 
religijnej na podstawie cech fizvcznych.

D 'a pieniędzy strac3i życio.

C harakterystyczny szczegół oświetla oko 
liczność, w śród iakich zginęli starzy  Dinnero- 
wie. JaK n ówiliśmj- już, kamienica zawaliła 
się momentalnie, lecz sym ptomy niebezpie­
czeństwa istniały już1 wcześmej. Otóż Dinne- 
rowie widząc, że dom zaczyna się walić, zdą­
żyli wybiec na ulicę. Tu jednak przyporwnelt 
sobie, źe w  walącym się domu zostawili p:e- 
niądze. Wrócili 'Więc do mieszkania na drugb 
piętro, by  zabrać pieniądze z sennika i — nie 
wyszli już więcej. W  gruzach znaleźli śmierć.

P ienadze. o które im tak chodziło, odgrzc 
bali później strażacy w raz ze zwłokami Dm- 
nerów.

W składzie farb na półtora godziny przed 
katastrofą. "

Na półtora godziny przed katastrofą była 
w  składzie farb m eszczącym się w  parterze 
zawalonej kamienicy, jakaś pani. Z sufitu sy­
pał się już tynk tak silnie, że po chwili miała 
całe ubranie pokryte kurzem. Gcty z tego po­
wodu w yrażała swoje zdziwienie i nepokój, 
właściciel sklepu objaśnił ją, że już przywykli 
do tego bo dzieje się to już od pewnego czasu.

Skład win w piwnicy.

W  piwnicach domu mieścił się olbrzymi 
skład win Ludwiga, w  którym  stały liczne 
beczki z winem  i setki flaszek napełnionych. 
Skład ten przedstaw ia milionową wartość. — 
W  niedzielę spuściło się przez o tw ór w  skle­
pie dwóch strażaków  do piwnic, oglądnęli 
wszystkie podziemne ubikaeye i skonstatowali 
źe składy re znajdują się w  największym po­
rządku. Katastrofa nie uszkodzda ich nie zna­
leziono też w  piwnicach ludzi, ani żyw ycli, ani 
m artwych.

Wczoraj o godzinie 10 w'bezerem

teren akcyi w yglądał następująco;
Gruz z ulicy i chodnika był już w zupcl 

ności uprzątnięty. Podobnież praw a strona 
rum (bliższa rynkn), tewą stronę zostawiono
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na rasie w  stanie nietkniętym na polecenie 
inżyniera Dembińskiego, k tóry  kieruje techni­
czna, stroną rozbiórki. Ta partya gruzu nie 
może być ruszona, bez niebezpieczeństwa. — 
F u zasiały jeszcze mur przyległy, aczkolwiek 
rozebrany już do ę>ioWy, grozi upadkiem. — 
W skutek tego od dziś rana rozpoczęto akcyę 
rozwalania pozostałych części murów kamie­
nicy nr. 10, poczym nastąpi dalsze czyszcze­
nie gruzów’, następnie rozwa'enie m urów do 
reszty i ostatecznie już uprzątnięcie rumowisk.

Zajmie to jeszcze \przynaimniej 2 dni cza­
su. — Najlepszym dowodem, jak ohydnie par­
tacka była budowa kamienicy, sst fakt, że np. 
trawei sy potężne, które powinny siedzieć w  
murze przynajmniej na głębokość diwu cegieł, 
są wpuszczone w. m ur ledwie na pół cegły.

Bardziej krzyczącym  test drug' obrazek. 
Oto' okazuje się, źe graniczny 
•

mur kamienicy jest w parterze cieńszy, 
aa piętrze zaś grubszy.

Aż dziw bierze, że taka anomalia archite­
ktoniczna, nigdzie nie spotykana, mogła u trzy  
mać kamienicę w  całości przez paręset lat.

Trzecia kamienica grozi również zawaleniem.

Jak widać obecn!e, ofiarą swej starcóci 
padają nie tylko 2 kamienice, tj. nr. 8 i nr. 10, 
locz podoimy los czeka także kamienicę trze­
cią, przy ul. Ormiańskiej pod I. 12.

Jest ona diuga z rzędu od rogu ulicy 
Krakowskiej I Ormiańskiej.

W skutek obecnej katastrofy i w yw ołane­
go tem wstrząśnien a, kamtenica ta rysuje się 
od Wefwnątrz.

Frontowa fasad? bezustannie pochyla się 
naprzód ku ulicy,

v ewnętrzne zaś mitry, prostopadłe do niej, 
: trzym ają się w  mfeiscu.

W skutek tego w ytw orzyła się między fa­
sady a ścianami! wewńętrznemi tego domu

szczelna, szerokości ludzkiej dłoni,

{która powiększa się stale, mniej więcej o pół 
/centym etra vV ciągu doby. Może dojść do te- 
■ao, źe

cały front tej kamienicy runie w uh Ormiańską.

W  przewidywaniu tego niebezpieczeństwa 
‘.usunięto z  tej kamienicy lokatorów’ zaraz na­
zaju trz  po katastrofie.

Obecnio .wchtdzą tu w  grę dwa środki za­
radcze: albo podstemplować kamienicę od 
sti lony ul Ormiańskiej i w  ten sposób przedłu­
żyć na czas pewien jej kulawą egzystencyę, 
a !b::< też postąpić radykalniej i kamienicę zbu­
rzyć. Będzie to. — tak się zdaje — wyjście 
najtr -żnlejsze. " s

W ypuszczę no Sichouwcttera.

V; niedzielę odbyło się kilkugodzinne

przesłuchanie właściciela kamienicy L Schcn- 
wertera. Schónwetter zeznał, że txi!przedne£o 
tygodnia była w  kamienicy komisya urzędu 
budowlanego i nie robiła żadnej opozycyi.

Ponadto trzech architektów oglądało po 
kolej? kam/en !cę i każdy  z  nich podejmował 
się naw et rekonstrukcyi kamienicy bez delo- 
żowania, Z jednym z nich, panem A., w łaści­
ciel spisa na.wet umowę, że w  najbliższych 
dniach ma się rozpocząć rekonstrukcja.

Wobec tych zeznań Schonwettera wypu­
szczono na wolną stopę

Be trupów jest jeszcze pod gruzainl.

nie można dokładnie ustalić, brakuje 3—4 osób

z pośród lokatorów, niewiadomo jednak, czy 
niema pod gruzami zw iok o.sób postronnych, 
niemeldowanych.

Szkody m ateryaine sklepów
*

nie są tak wielkie, jak się poprzednio zda­
wało. Największe stosunkowo stra ty  poniósł 
skład farb Ulricha, niedużą stratę poniosła 
firma konfekcyjna Bojki, bez szkód zaś w y­
szły : skiad futer Uscha, konfekcja Fischa
i Konina, tudzież sklep przyborów  szkolnych 
Bardacha.

Tysląs lat
9 ir

przyszłos&i 
proroka.

fili 4 s f
Oj .im
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Profesor map^I w 'hotel® Lazarusa. —  U drzw l okułtysty długi ogonek ludzki. —  Jak  
opisuje seans jedna z pań, —  Szarlatan zarabiał dziennie do 80 ty sięcy . —  W ’zy e  
p rzyszłości, a  pieprzyk pod łopatką niew ieścią. — Jasnow idzenie m ędrca i m ate- 

ryalizm  rzesz. —  O czem  rozm yśla w  kozie?

(kp) P o d c z a s  g d y  żm u d n a p ra ca  lub 
śm ierć bogatego  w ujka zapew nia  cz łon ­
kow i ty lk o  sp o ży w an ie  d a ró w  bolżycii, to  
pew n e ta len ty  .zapew niają ponad to  także 
sław ę . S ą  to p ra w d z w e  „ d a ry “ losu w e ­
w n ą trz  cz ło w iek a : cudow ny teno r, feno­
m enalna g ię tk o ść  s taw ó w  u linoskoczka, 
n iep rzec ię tn e  zdolności dyp lo m aty czn e  
lub jak iś  inny  cu dow ny  „d ry n g “ , g tó ry  
jest jako  k ro w a  zło to-dojna. 

i O ry n g  tak i m a w łaśn ie P an  E u g e­
n iu s z  N ow ogrodzki, p ro feso r okultyzm u.! 
( ib s d w e n t  o k u lty sty czn ej akadem ii w  M o 

skw ie.
Z U krainy  chlebodajnej p rz y s ła ły  go 

nam  losy w ra z  z  cuk rem  ukra ińsk im  i u- 
chodźcam i ukraińsk im i. Z am ieszkał w  n a ­
szym  p rz e p ę k n y m  L w ow ie , bo m u się 
b ard zo  podobał i s ta ra ł  się  o cu k rzy ć  ż y ­
cie naszy m  p rzeo lęk n y m  L w ow iankom , 
bo mu się tak że  b ard zo  p o d o b n o

b ro sz ę  jed n ak  nie m yślic  z a raz  o 
z dr dżu ościach! W sz ak  n ie  są  na  nie łase 
nasze  dzielne L w o w ian k l! S ą ty lko  cieką 
we, jak  każcla wogóle kob ie ta  na św iec ie  
w ięc p o zw ala ły , że pan p ro feso r Euge­
niusz opow iadał im p rzy sz ło ść  za  p ie­
niądze.

E u-genialnem  okiem  jasnow idza z e r­
kał tedy  o k u lty sta  w  lab iry n t 30-letniej 
p rzesz ło śc i (kob ie ta  nigdyj me jest -s ta rszą  
nad  la t 3 0 ')  tudzież  w  szczelinę dalekiej, 
b a rd zo  dalekiej p rzyszłości i —  gadał. 
R az jeden  ty lko  chciał ze rk n ąć  rów nież

na p iep rzy k  pod ło p a tk ą  n iew ieśc ią , lecz 
oskom a m ęd rca  nie zo s ta ła  zaspokojoną, 
albow iem  k lijen tka opo -n a  b y ła  i dla sub­
telności okultyzm u niedostęona.

P an  p rofesor E ugeniusz zam ieszk a ł 
w sobie w hotelu  L a z a ru sa  i udzie la ł au - 
dyency i, na k tó ry ch  p ro ro k o w ał. M iał 
rów nież

zały  a p a ra t  admTils^ra nyjny,

p ieczątkę z odpow iednim  napisem., p ap ier 
firm ow y- z ca łą  sw ą  uczoną i a tra k c y jn ą  
ty tu la tu rą  tudzież  s te rtę  d ruków  reidam o 
w ycli, k tó re ro z rzu ca ł m iędzy  ludzi, ła­
knących  poznania za k ry te j p ra w d y .

Na d iu k ach  ty ch  w idn iał z g ó ry  m b  
s ty czn o -n icd u rzeczn y  nap is:

*
I lP o e ta  p rzepow iedn i b ieżący ch  św ia to ­

w ych  z d a rz e ń !!  t

poniżej zaś „ s z la g w o r t y “ , o tacza jące  po­
dobiznę „o k u lty s ty "  E. N ow ogrodzk iego  
i au to g ra f o następu jącem  brzm ien iu :

..M y nie s łucham y g łosu  N ieba —  
S w y ch  b rac i jem y —  zam iast chleba, 
Nam  m ało  w  całe i ziem i jego i?

E. N ow ogrodzki. 
N astępu je obecad ło  rek lam ow e, ad res  

w ezw anie , b y  „p rzekonać sic w p ra w d z i­
w ości i doskonałości jegp w y k ła d ó w '1, 
gdyż , n ik t z p o w ażn o -m y ślący ch  nie od­
szedł jeszcze od niego n iezadow olonym " i 
inne enur.cyacye. : •
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Z flanki c z y ta m y :
„14 m ło d y ch  m ych  lat ja  pośw ięciłem  

studyom  ockultyzm u, d la tego  m ów ię:

Kto nie w ierzy  w  naukę ockultyzm u, ten  
nie pojmuje istn  enia św iata  i me rozumie 

sam sieb ie44.

U d rzw i o k u !ty sty  s ta ł ciągle długi 
ogonek ciekaw sk ich , oczeku jących  tu  
sw ej kolejki. P rzy ch o d zili do m ego m ęż­
czyźni i kob iety , p rzew ażn ie  jednak  ko­
biety , s ta rsz e  i m łodsze  m ęża tk i i p a n ry . 
Nie hrakio iu naw et pań z najwyższych siei, 
bo któżby nie chciał dowiedzieć się, czy bę- 
dz e bogaty, jak długo będzie żył, co o nim 
iuozie mówią, czy X. lub Y. kocha naprawdę 
i t. d .?t

Jedna z pań, nazwiska nie mogę wyjawić, 
posyłała mmc także do wielKiego jasnow dza:

— Nie pożałuje pan z pew nością!
Praw dy nie wieie można się tam dowie- 

dz:eć, aie jaiia fantazya u tego szarlatana, 
pojęcie przechcdzi-

Nle miałom ochoty w yrzucać pieniędzy 
w błoto, v*>:«j»erU więc zadowolić się zrób e- 
niern t.wywiadu" przy heibatce.

* Moja mceriokuroika, miła mężatka, o jas­
nych, krótko uciętych włsach i błękitnych, 
dużych czach [Madonny, osóbka trohę egzal­
towana, opow iadała:

— O „sław nym  okultyście“ dowiedziałam 
się od pani X. Ponieważ bardzo nteresuję się 
tajnerni cte edzinami w idzy ludzkej, w  wiele 
cudownych rzeczy w erzę, a  przekonał mię 
do reszty  odczyt P rzybyszew skim , słyszany 
przypadkowo w  Lublinie, w ybrałam  się do 
okuitysty, oczy , iście w sekrecie przed mę­
żem, k tóry  za takie kabały się gnew a.

— „Pan RroRhor" przyjął mnie z tajemni­
czym ceremoniałem. Zamknął za mną drzwi 
na khiez, co mię troszkę zaniepokoiło, póczem 
t  mistycznym grymasem zapytał, czy chcę 
nreć  większy seans, czy mniejszy. Zaznaczył 
przytem, źe y?iększy seans kosztuje 3 tysiące 
marek, rnmejs.zy zaś dwa tysigeepięćset.

— (Pan zna moją oszczędność. Suma ta 
wydau1 a ’a roi s :ę wygórow aną, naw et za se­
ans ftmkaszy OpTnię tę wyraziłam  ckulityście.

— Lecz w  tei chwili pożałowałam tego. 
Taiemmcrw w yznaw ca Yogi podszedł ku mnie, 
wbił wre mme sw e blado-błęłctne, szkliste, 
jakby tremr-rytomne i z jakimś złowiesz­
czym nącKirero mówił nd brawie w  tw arz:

— Ja widzę przvszloiść tysiącletnią, myśl 
moja biedzi poza światem, a pani jest taka 
materyal-stka, że chodzi pani o te m arne trzy  
tysiące murek?

— Przyznam  się, opowiada pani Z., że 
pi-zestra^zyłam się oczu i w yrazu tw arzy  
tego szarlatana, czy obłąkańca, zgodziłam s'ę 
więc na to hoooraryutf*

— Ta.'emn'czy ,.profesor" zaczął mówić o 
roąj przyazłoiśd, potem opiS9*w4ł ąrzysziość. 
Mówił krótko, mo.że 5 minut, a w- dodatku 
w szystko ry ło  niezgodne z prawdą.

— „Ależ to w szysiko nkpraw da, mój P a ­
n k i"  — p,-nęciłam  mu uwagę.

—• Szarlatan nie stropił -^ię tern w caie . 
,Nfc nie szkodzi — pow iada do inn:c —  pro­
szę  w yciągn ąć z t?lji 3 k arty  i"

— Z podanej Jtelji k art wyciągnęłam 3 
karty, opatrzotKP.na, spodzie napisami i sen­
tencjami. OJ-oHyshi odczytał je i -oświadczył. 

•Żtf seans skończony.
— Oburzona do głębi, czerwona jak rak, 

zapłaciłam i wysełam . Robię teraz propagan-

i l f i f  o l ś n i  i i f i i t S
(Od harem u d o  k lasztoru). —
w  Vv gl. roli L e d a  N o v a  

( L s . t e  Ł-«aoaiaiaaJ. Dziś i jutro z powo 'u koncertu tylko do g. 7*30 wiecz.
15 ó 3

dę. Namawiam w szy stk e  znajome panie, by 
poszły do okuitysty, a  później szczerze się
śmieję, gdy wychodzą ze seansu oburzone
i zdenerwowane. Przynajmniej nie jestem je­
dyna, k tórą w  p d e  wywiedziono 1

Tak w yglądały seansy u profesora okul­
tyzmu- Mógł ich dziennie odbyć 20 —30, oo
dawało mu
śliczny dochód od pięćdziesięciu tysięcy ma­

rek dz'<enn?e.
W  czasie seansu robił pan profesor czasem 

perskie oko. W tedy oświadczał gotowość dekła- 
dnielpszych rowelacyi, lecz pod pewnymi żenują- 

| cymi warunkami.
— Bardzo ciekawe rzeczy powiem pani po- 

' nadto. Ma Pani maleńki czarny pieprzyk na pie­
cach poniżej lewej łopatki. Pieprzyk ten musze 
oglądnąć, gdyż on otworzy mi cudowny sezam, 
arcy - zajmującej przyszłości Paninej.

Klijcntksł stropiła się trochę tą propozycją, 
lecz oświadczyła, że dziś czuje się niedysoonowa 
ną do dłuższych seansów, natomiast przyjdzie je­
szcze raz za dwa, trzy dni — z mężem.

Sprytny szarlatan mieszkał swego czasu u 
pewnego malarza przy ulicy Gródeckiej. Nacią- 
gnął“  go trochę, naciągnął też wielu sklepikarzy. 
Ci nie mogą dziś w żaden sposób wyegzekwować 
swych wierz ztolności, gdyż na~ wszelkie prośby 
i groźby odpowiada cudowny mag.

— O nędzni! Ja widzę przyszłość tysiącle­
tnią, mysi moja błądzi poza światem, a w y jeste­
ście tacy materyaliści, że chodzi wam o tych 
marnych paTę tysięcy?

Po tygodniach obfitego połowu wśród łatwo­
wiernych Lwowian poiicya lwowska dowiedziała 
się o nim i przyareszi owała go.

Okuitystę sprowadzono na' policyę. Gdy ko­
misarz zapytał go. jak się nazywa, gdzie się ro­
dził, ile lat, obrzgdzek f,d., profesor magii wysu­
nął lewa nogę naprzód i z wyciągniętą ręką roz­
począł:

— O Panowie! Ja widzę przyszłość tysiącle­
tnią, myśl moja błądzi poza światem, a wy je1 te­
ście tacy materyaliści, że...

Tu przerwano mu i poproszono, by odpowia­
dał ściśle na pytania.

W tej chwili profesor Eugeniusz Nowogrodz­
ki, mistrz okultyzmu, siedzi w koz.ie. Soi na przy- 
czy, jada z kubła i smętnie patrzy w sufit

Lctcz nic przejmuje się zbytnie tą zmianą lo­
su. Przypatrując się bezczynnie, jak dwie pierw­
sze muchy łażą po ścianie, myślą błądzi za świa­
tem, śle pozdrowienia braterskie indyjskim bra­
minom, kiedy zaś na ołliad zje kawałeczek nanie- 
przonego mięsa, kładzie się na pryczy, ‘zamyka 
oczy i myśli, myśli o... pieprzyku, który miała 
piękna niewiasta pod lewą łopatką.
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FIRM A

B L i 6 a r ,  uB. K o p e r n i k a  i .

rozszerzyła swój Handel kolon’ ilny 
9 x delikatesów, otwierając na nowo

j P O K O JE
f s o  ś n ia d a ń
i I MiSYAUtMCJS

a
u

prowadzone przez wspólników, znanych za­
wodowców p.p. K C ZIG ŁA  I BA JER A .

LOKAL ARCYW/YKWINTN1E URZĄ­
DZONY. — EUROPEJSKI KOMFORT. 
USŁUGA RZETELNA I W DC3RYM  
TONIE. — ZNAKOMITA WENTYLA­
CJA. — WEJŚCIE Z FRONTU DO 
PÓŹNEJ NOCY. — CENY UMIAR­

KOWANE.

Pierwszy bufet w Polsce na wzór 
barów zajrunicznych. Najwybredniej­
sze delikatesy w ogromnym wyborze. 
Śniadania, obiady i kolacje. Wielki 
wybór potraw przez specjalistów ku­
charzy zawsze doskonale p rządzo­
nych. Wielki, likiery, winą pierwszo­
rzędnych marek. Piwo oraz porter 
zawsze św ieży o wzorowej tem pe­

raturze.
15152
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U S T  S R E I . I Z N A  - W
o stówa lab na zamówienie do miary pierwszo- 
zędnej ia;:ośei po cenach b a j e c z n i e  niskich 
.v v  u j  f a b r y c e  I i i i s l t z n y
Ś 2 Y N O N A  R A D A  we L w o w i e
iPfr UL  SŁOWACKIE GO  2 .

14252
U W I A D  O M I E t t l E !

Z A S T Ę P S T W A  i 3 KŁAD NA M \ŁO OTSKE 
F R A N C U S K I E J  F A R B Y  n a  W Ł O S  i

=  U O R E f i L  M E N  N E  —
15151 o tf .d a liśg n y  fi-, m śo
M r. S ftA D Q W S K B  L W Ó W

D r o g - . i e r y a  H o t e l  C » o a r g s 5 ,  

Z A K Ł A D  D 2 N T Y S T Y C Z K Y

i r a  l, i r l e l i i  i ¥ t .
Kopernika 12, gosiz. ord. U—3, i od 3 -6. 14380
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Zatarg rządu z Naczelnikiem Państw 
będzie dziś zlikwidowany.

W a rsz a w a . (Tlef.) (z) N ależy p rz y ­
puszczać, że nieporozum ienie, jakie w y ło  
nilo się m ięd zy  N aczelnikiem  P ań s tw a  a 
rządem , zo stan ie  dziś zupełn ie  z lik w id o ­
w ane. P raw ica , nie w y łącza jąc  m a rsz a ł­
ka  sejm u, zd rad za  z tego  pow odu  w ielkie

zd en erw o w an ie , iż N aczelnik P a ń s tw a  bez 
pośredn io  m iesza się do sp ra w  rządu . P rą  
sn p ra w ico w a  o stro  akcen tu je  ton, w  ja ­
kim N aczelnik P a ń s tw a  m ial rzekom« 
p rzem aw iać  do p rzed staw ic ie li rządu .

„Czarna ręka" ukraińska w Ameryce,
W arsza w a , (Teief.) (z) R ed ak cy e  

pism polskich w A m eryce o trzy m a ły  n ie­
daw no lis ty  podpisane p rzez  u k ra iń sk ą  
„C zarn ą  re.kę“, w k tó ry ch  donoszą o zało 
żeniu w  A m eryce in sty tu cv i u k ra ińsk ie j sm n tn w y w o d z i obszern ie  różne „k ryudy  
„C zarne j ręk i" . C elem  jej będzie w y sa -  uk ra ińsk ie" .

dzić w  każdym  mieście konsulaty  polskie. 
To sam o będą robić z konsuatam i irancu  
slćmi, gdyż  jak  piszą rząd  francuski po­
m aga P o iakom  m o rd o w ać  Ukraińców. Pi-
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Walki angielskc-irlandzkie.
W a rsz a w a . (Telef.) (z) W ojska an g ie lid z ia ło w y m . Anglie}^ w zięli do niew oli 

sk le, zaa tak o w a n e  p rzez  Irlan d czy k ó w  w  | w ielu jeńców . P o s łki angiesk ie zw ła sz - 
m iejscow ości P e ttig o  na  g ran icy  irlandzkoI cza a r tv !e rv a  p rz y b y w a ją  w  dalszym  cią 
u lstersk ie j, o dpow iedz ia ły  na  a ta k  ogniem  igu  do Iriandyi.

Polska stanie s?ę wkrótce poważnym czynnikiem
ł. du w Europie

RUSYFLK/ CYA UKRAINY.
Charkuw. (AW ) A kcya ru sy fik acy jn a  

U k ra in y  postępuje naprzód . D o ty ch czas 
w szelk ie  oficyalne za rząd zen ia  i postano­
wi ienia w ladz w inny  b y ć  d ru k o w an e w  u- 
k ra ińsk ie j g azecie  u rzęd o w ej „W is ty "  w  
językp  ukraińskim . Obie cnie WCIK posta­
now ił, że  rozporządzenia w ładz w  „ W !-; 
stach“ ogłoszone b yć mają rów nocześnie  
w języku rosyjskim , je s t  to jeden z licz­
nych faktów w skazujących na cel sy s te ­
m atycznej rusyfikacyi i podporządkow y­
wania M oskw ie Ukrainy.

SZW AJCARYA W YRZUCA DELEGA- 
rÓ W  SOWIECKICH.

W arsza w a . (Teief.) (z) Z G en ew y  do 
noszą, że  rząd  szw a jcarsk i odm ów ił dele­
gatom  sow ieckim , p o w racający m  z G enui 
z w yjątk iem  K rassina  p ozw olen ia  na po­
b y t w  S zw a jca ry i. R ząd  szw a jcarsk i z a ­
m ierza dom agać się zw ro tu  m iliarda  Iran  
ków , k tó ry  skonfiskow ały  so w ie ty  o b y ­
w atelom  szw a jcarsk im  znajdu jącym  się 
w RosyL

I W KRA K O W IE W ALĄ SIĘ STARE  
R O M Y !

K raków . (TeleL) (d) W czo ra j w  po ­
łudnie p rz y  ul. K arm elickiej 17 zaw alił s ię  
w s ta ry m  domu sufit. K a tastro fa  nie po­
chłonęła żadnej o fiary , g d y ż  nikogo nie 
było w  m ieszkaniu. S tra ż  pożarna z a rz ą ­
dziła  odpow iednie środki, b y  zapobiedz 
dalszem u zaw alen 'u  s ię ś c ia m

Wiedeń (Pat) „Reichsbote" zamieszcza 
artykuł dra Augusta Stefana, b. gubernatora 
Rus? przykarpackiej, przedstawiający stosunki 
w Polsce. Dr. Stefan zaznacza, iż w  ciągu os- 
tatrlch  2 lat pobytu w  Polsce, miał sposob­
ność stwierdzić, że doniesienia zagranćzne o 
niedomagamach ekonomicznych iPoiski są bez 
podstaw ne. Polska podnosi się szybko, ma 
doborową armię, a handel i przem ysł rozwija

B O L SZ E W IC Y  RA B U JĄ  G R O BY  
CA RÓ W .

M oskw a. |A W ) K rążą u p o rczy w e po­
głoski, że  b o lszew icy  o tw o rzy li g ro b v  ce 
s a rzy  rosy jsk ich  w  Soborze U spienskim . 
W  zw iązku  z te rr opow iadaja , że n iek tó ­
re zw łoki, szczególnie balsam ow ane, p rze  
chow ały  s :ę b ard zo  dobrze, o raz, żc  z 
p iersi ‘P a w ła  bo lszew icy  zdięli z ło ty  o r­
der Zakonu M altańskiego . (W trum nie A- 
lek san d ra  I zw ło k  nie znaleziono, co po ­
tw ie rd z iło  legendę o F iodorze Kuśm iczu.

CENY B IL E T Ó W  K O L E JO W Y C H  
W  RO SY I.

C harbin, (AW ) C eny b iletów  r a  kole 
jach rosy jsk ich  znów  podniesiono,

się w  szybkiam temp:©. Adniinistracya jest 
dobra, koleje funkeyonu ą sprawnie. M'mo trit 
dności walutowych. istniejących w  Europie 
środkowej i wschodniej, v  aluta polska stabi­
lizuje s :ę. Wkoncu zaznacza dr. Stefan, że 
istnćjg wszelkie dane, pocw M aące pczewi- 
dz:eć, ?ż Polska stanie się wkrótce poważnym 
czymrkicm ładu w  Europie wschodniej.

bilet C łia rków -M oskw a kosztu je  47 milio 
nów C h arków -Z do łb tm ow o 42 miliony. 
Prz-ejazd z C h a rk o w a  do Polsk i w ynosi 
w ynosi 100,OOP m arek  poi,

ZLANIE SIE  P A R T Y ! PIA ST A  I W Y ­
Z W O LEN IA .

W a rsza w a , (Telef.) (z) Na te ren ie  zie 
mi p io trk o w sk ie j dokonało  się zlanie łudo 
w vch p a r iy i 'P iasta  i W yzw olen ia . G rupa , 
W y zw o len ia  zo s ta ła  w  te j ziem i zlikw idi

Z W O LN IEN IE  ŻO N  W Y ŻSZY CH  O F IC E ­
R Ó W , Z A JĘTY C H  W  B IU RA CH  W O JS K .

W arszaw a. (Telcf.) (z) Ze w zględu  
na zw iększen ie  uposażenia oficerów  za rzą  
dziło  m in is te rs tw o  w ojny  n a ty ch m ias to ­
w e zw oln enie w szy stk ich  za ję ty ch  w u- 
rzęd ach  i in s ty tu cy ach  w o jsk o w y ch  żon 
czynnie s łu żący ch  oficerów  sz tab o w y ch  
o raz  żon k ap itanów , pozosta jących  na e- 
tacie  oficerów  sz tab o w y ch  O próżn ione w 
ten sposób p o sad y  m ają b y ć  za ję te  p rzez  
w d o w y  i s ie ro ty  po poleg łych .

KOM ISY A LIKWIDACYJNA DLA
S P R A W  W ER Y H K A C Y I W O JS K O W E J 

I J E J  ZADANI 4.
W a rsz a w a . (Telef.) {z) W  zw iązk u  z 

układaniem  lis ty  s ta rsz e ń s tw a  oficerów  
zaw o d o w y ch  W . P . w  dniu 10. bm. zo s ta ­
ły  ro zw iązan e  w szy stk ie  kom isye w ery fi 
kacyjne, a na  ich m iejsce p o w ita ła  kom i- 
s y a  likw idacy jna dla sp ra w  w ery fik acy i. 
M a ona za zauanie w sp ó łd z ia łać  p rzy  p rze  
m iunow yw an iu  u rzęd n ik ó w  w ojskow ych  
na oficerów , p rz y  p rzem ianow yw an iu  ofl 
ce rów , p iz y  uk ładan iu  w ed łu g  stopni i 
s ta rsz e ń s tw a  lis ty  oficerów  em e ry to w a ­
nych :W. iP.. p r  ży  u k ładan iu  stopni i s ta r -
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szeń s tw a  lis ty  oficerów  poleg łych  i zm ar­
łych , oraz  p rz y  uk ładan iu  według; stopni i 
s ta rsz e ń s tw a  lis ty  oficerów  re ze rw o w y ch  
L is ty  te  podobnie jak  lis ta  s ta rsz e ń s tw a  o 
ficerów  zaw o d o w y ch  będ ą  za tw ie rd zo n e  
qrzez N aczelnika P ań s tw a .

NA CO CHORY JEST W ŁAŚCIW IE  
LENIN?

W arszaw a. (Telef.) (z) Lenin jes t cho 
ry , w edle o ficy a lrcg o  kom unikatu  pism  so  
w ieckich  na g a s tro e n te ry t. P rzeb ieg  cho­
ro b y  byf niepokojący, ale obecnie jes t on 
już na  d ro d ze  do rekonw alescency i.

ZLOT SOKOLSTW A.
Lublin. ((Pat) D nia 4. bm. o ah y ł się tu 

pod p ro tek to ra tem  w o jew o d y  N oskalew - 
skieg-o Zlot sok o ls tw a dzieln icy  m azow ie 
ckiej. Na z jazd  p rzy b y ło  5000 sokofów  i 
sokolic z w szy stk ich  m iast k re so w y ch  b y  
łej K ongresów ki z w ielu g n iazd  M ałopol­
ski, W o ły n ia  oraz delegatów  z P oznan ia .

EKSPLOZYA W  ELEKTROWNI.
Kraków. (Telef.) (d) W czo ra j o godz. 

16 nastąp iła  w  e lek trow ni eksp lozya kotła  
p rzy czem  uległ ciężkiem u poparzen iu  ro ­
botn ik  G ądek . W sku tek  eksp lozy i n a s tą ­
piło p rze rw an ie  prądu  e lek try czn eg o  w ca 
łem  m ieście. P iz e d s ta w ie ń  popołudnio­
w y ch  w tea trach  dokończono ppzy św ie t­
le św ieczek , p rz ed s taw ien ia  w ieczo rne 
odw ołano . W o z y  tram w a jo w e s tan ę ły  na 
tern m iejscu, gdzie je zask o czy ło  p rz e rw a  
nie prądu . W  k aw /am iach  i re s ta u rac y ach  
nie b y ło  św ia tła  do godz. 20.

DELEGACYA OFICERÓW ŁOTEWSKICH 
ł W POLSCE.

Warszawa, (telef.) (z) Dnia 7 czerwca przy­
bywa do Warszawy oficjalno delegacja ofice­
rów łotewskich, która w ciągu dwóch tygodni 
zwiedzi główne miasta. Przewidywane jest uro-j 
czyste przyjęcie delegacyi przez sfery wojskowe;, 
1 tniasto. Oiicerowie łotewscy wezmą udziat w 
konkurs.e hypicznym

HANDEL ROSYI > POLSKĄ, 
i Warszawa, (telef) (z) Przedstawiciel „Wnie-
sztorgu ‘ w WaTszawic udzielił przedstawicielo­
wi Ilajuta interwiowu, z którego wynika', że han­
del Rosyl sowieckiej z Polska trwa nadal, a wia­
domości o zamknięciu granicy handlowej polsko- 
sowieckiej są fałszywe. Równocześnie jednak, jak 
z?raacza, handel Rosyi z Niemcami rozwija sie 
coraz silniej.

W  W arszawie zarekwirowano i odebrano 
przedstawicielom ..Wniesztorgu" k ii loka!, 
2 którego to poowekt m inisterstw o spraw  za­
granicznych w niosło protest do urzędu mie- 

‘ratiiowego. W  ostatnich dwóch mies:ącacb 
zakupili przedstawiciele „Wreszforgu** w  Po! 

za 2 nrihardy marek.

i , Wiadomości bieżące,
Otwjłrsie nowego lokalu Szkowrona. W so- 

0 9 3 bm. odbyło się uroczyste otwarcie restau-

■ racyi i handlu śniadankowego Szkowrona przy 
ul. Kopernika 1. 3. Lokal riiiuśći się za frontowym 
sklepem. Ściany marmurom i tafią lustrzaną w y­
kładane, a byfet kusi przysmakami, jakich nawet 
Największy mistrz sztuki kulinarnej w Paryżu, 
monsieur Poitier zapewne nie zna, bo to są taje­
mnice polskich specyalis ów owe przyrządzonie 
przystawek i pasztecików, jakich niema żaden 
handel śniadankowy ani w Londynie, ani w Wie­
dniu, ani w iParyżu. Za salką bufetową jest prze­
stronna', jasna sala jadalna, urządzona z dużym 
gustem. Sciny białe, zdebne w festony gipsowe. 
Wentylatory funkeyonują doskonale. Instalacje 
elektryczne bez-zarzutu. Tapicersklc urządzenie; 
bardzo estetyczne. Rc-boty marmurowe wykona­
li Józef Trauersa1, malarskie Karol Raba, elektry­
czne firma Mikołaj Magassy i Spółka, tapicerskie 
Gąsicrowski, Iusbzane iFriediSnder.

Ze staropolską gościnnością podejmował p. 
Szkowron zaproszonych gości, wśród których b y - ' 
Ii dawni, stali bywalcy sławnego w naszem mie­
ście handefku Szkowrona. Jak w  Paryżu Poitier, 
w Krakowie Hawcłka, tak we Lwowie Szkowron. 
ma już swoją historyę i sławę. A sława Szkowro-i 
na to nie tylko sława dobrego kupca, ale także 
sława szlachetnego człowieka i ofiarnego obywa­
tela. Zasłużoną jest też sława jego handelku i }o -' 
go osoby. U Szkowrona gromadzić się więc za­
czną teraz, jak to bywało przed wojna Itczni by­
walcy ze sfer inteiigtaicyi naszego miasta, oraz 
przyjezdni goście dbający zarówno o dobru jedze­
nie, jak i elegancką usługę i miłe, doborowe to­
warzystwo.

Termin wykupna śwlad :s(tw przemysłowych / 
na r. 1922. Izba skarbowa we Lwowie, wzywa  
właścicieli przedsiębiorstw handlowych i przemy­
słowych, oraz wykonujących osobiste zajęcia 
orzomysłowc do wykupienia świadectw przemy­
słowych na rok 1932, w Kasach Skarbowych 
w siedzibie władz podatkowych I. fnstancyi, na’ 
podstawie należycie wypełnionych dekiaracyi —t 
poświadczonych precz inspektorat skarbowy, (we 
Lwowie przez Administrację podatków), w  ter­
minie najpóźniej do 30. czerwca br. Bi ankiety 
dekiaracyi wydają bezpłatnie Kasy skarbowe.

Również do 30. czerwca br., winny osoby, 
obowiązane do •płacenia na rok 1922 podatku 
Drocentowego od zysku, złożyć w właściwym  
Inspektoracie skarbowym ('Administracji podat­
ków) deklaracja do tego podatku na blankietach 
wydawanych bezpłatnie przoz tc władze.

(kb) Ureczystosc- na cześć żołnierzy francu­
skich i amerykańskich w Paryżu. Dnia 31. maja; 
odbyły sie w  Paryżu uroczystości na cześć żoł­
nierzy francuskich i amerykańskich, poległych na 
wojnie przy udziale olbrzymich tłumów publicz­
ności. Na grobie poległych złożono wieńce. __
Równocześnie odbyty się podobne uroczystości 
w całej Francji.

(kb) Bilet tramwajowy 150 koron! Na skutek 
żądań, postawionych przez tramwajarzy wiedeń­
skich, cena bij*1 u tramwajowego w ynosi^  bodzie 
150 koron. Ponieważ cena ta jest zbyt w ygóri- 
waua, ludność Wmdnia przygotowuje się do po- 
ważfcydh demcnślracyi.
WSe*9f*5SS3K»raB

-zakończył się zsejfci in ,.P6tóiii‘ ‘ (• 0 minut przed 
końcom gry)Yz bohkfe, wobec -cz&o sędzia od- 
gwrtsdał walk- ovcr iB korzyść Czarnych. Nie- 
spórtowy sw-iij postępek njfusnaezy „Polonia1 tsm 
żc jsden z jói graczJ został uszkodzony. Zdaje się 
jednak, że isK tny pońVód z; .cia'byt inny: ebaH
ava przegranej. Pod kmieć gry mieli „Czaim“  
bardzo znaczną przewagę,, więc drużyna warsza­
wska „pospiesznie wycofała się‘1 z poia walki. —| 
Postępkiem ,%Po!onji*1 bjja cała publiczność ogro 
mnie oburzona. Sędziował nieudolnie kap. Sterba 
z ^Pogoni' f:

Lwów .  Lub'!n. Reprezentacyjne drużyny 
szkól średnich 7:0.

*
Jubileusz „Ciacovil“ .

Kraków (Pat.) Onegdaj rozpoczął się w Kra­
kowie tydzień jubileuszowy z okazyi 15 letniej ro 
cznicy założenia „Cracoyii' *. Odbywa się on pod ' 
protektoratem Naczelnika Państwa. Onegdaj od­
był się bieg na przełaj, zawody lekko - atletyczne 
oraz wyścigi kolarskie. W  niedzielę rano udbylal 
się msza św. w kaśc:cle Norbertanek. Po południu 
rozegrano na boisku Craeovii dwa matche piłki 
nożnej. Naprzeciw siebie stanęły Union - Żiżko - 
(drużyna czeska), oraz lwowska ,P o g o ń * Zwy­
cięstwo osiągnął „Union - 2tż.korv* * w stosunku 
3:1. O godz. 17 rozegrały zawody dwie drugie 
drużyny: budapeszteński klub (Toma orat Craco-
vfat Wynik był remisowy ld .

** *
Kraków. (Pat) Wczorajsze zaw edy w piłce 

nożnej pomiędzy „Pestt - Tom a Chib* * a lwowską  
„Pogonią** zakończyły się wynikiem 2:0 na ko>-1 
rzjrść Węgrów. Match pomiędzy „Union - Żiż- 1 
kov“  z Prag1 * „Cracovtą“  1:0 na korzyść C ze-/ 
chóW.

• **
r Warszaw*. (Pat) Wczorajsze zawody w pfł-
.ce nożnej między reprezenta^yą miast Lublina (I > 

W arszawy daiy wynik 3:0 na korzyść W arszawy
|

B eg okrężny ^ jIo su  Polskiego". Dnia j 
3 hen. odbył się w  Lodzi pierw szj bieg okrężny 
„Głosu Polskiego** na przestrzeni W ollersdorf 
i Ostrów o n? środę w  postaci puharu srebr­
nego i żetonów srebrnych. Około 100-006 w i­
dzów okalało przestrzeń biegu, wynosząca1 
4990 m. Osiągnięto następujące wyniki: klub 
60 po Kostrzewski 16 min. 38 2/5 sek., łódzki 
klub sportow y Wójcik 16 min. 42 1/5 sek., 18) 
pp. Rembowski 16 tirfn. 55 sek., 28 pę>. Kozicki.

>■ • •
Warszawa (Pat) Onegdaj na polu M oko­

ło  w skiem rozegrano derby o nag’ odę 200-000 
marek. D ystant 2400 m. P ierw sza minęła ce- * 
Iowmik ,B arb a ra  Bell** hr. Czarneckiego, druga 
„Zbaraż** ks Lubomirskiego, trzecia „Pcnow a" 
hr. Kronenberga. C zas 2 miin. 35 sek. Pziś ro­
zegrano też nagrodę im. Naczelnika P aństw a 
% w ysokości 200.000 mk. D ystant 3200 m- 
S tartow ało 8 koni. P ierw szym  był „Gbórtas** 
hr. Kronenberga, druga .,Yala*Hes“ Towarińc- 
klego. Czas 3 min. 30 i nó? sek. Na wyścigach 
obecny był Naczelnik P a ń s tw a .___________   i

Mkrmówka. P rzy  cygrueiri! 4% pożycz­
ki premiówej wylosowano Nr. 1,787.047.

Wyniki zawodów we Lwowie w dni: ci? 4 5 bri.

Czarni — Połonin (Warszawa) IfcL?. Match- 
rewanż powjższyci; drużyn, przy stanic gditli 2-;!

TYDZJEN D 7 'F .C ł
już dc wr&lbuka. Ma on pokryć na rok cały 
zapctKubc-fcoB T. O. M., dać możr.ość uirzy- 
rnania pr:':yxu:kó\y poradni, (Yshrc.r.k v, ysyikń 
dzieci na wieś itd. Niech przez pamięć o tern —
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posypią się 
na co stać 
dziecku.

datki jaknajobfitsze, niech każdy —< 
go —« ztoży w ofierze polskiemu

Z sąuii w ojskow ego.
BoliiJiarz nfelada.

Oslcorzomy przyznał się do wszystkich 
kradzieży.

Po przemówieniu prokuratora i obrońcy 
z urzędu por. K. S- dr. bchlafienbei ga, oska­
rżony został uznany -winnym zarzuconych rnu 
czynów karygodnych, a ponieważ w yrokom  
poprzednim oskarżony został zasądzony za 
inne kradzieże omal że w  tymsamym czasie 
popełnione na karę c :ężkfego więzienia przez 
lat 5, przeto uznano kaię  tę za w ystarc :a;ącą 
i obecnym aktem oskarżenia.

Wiadomości giełdowe,
Lwów, 6 czewca 1922 

KiEOFiCMLNA GfELDA,
Dc lary amerykański a 3 9 3 3 — 3910 , ja,- 

dynki 5 dwójki 3 3 0 0 — 3810 , £o$arv kanady}- 
skie 3 8 2 5 — 3353 , jedynki i dwójki 3 7 c 5  3750, 
marki n iem ieckie 14 ’4 0 — 14'55, setki 14  00  
1 4 ‘25, drobne 1 3 '5 0 — 13'75 , leje 27 '0 0  28 00  
drobne 2 6 '0 0 — 2 7 ’00, czesk ie korony 77 '00  
7 9 'CO, drobna 76*50— 78*59, ruble 5-setki 
180-00— 225-00, setki 2 2 /-CO— 250-00  65-ru- 
blówki 120-03— ISO-— , franki frarc. 3 5 5 '0 0 —  

,365-00; funty szterl. 1 6 .9 0 0 ‘— 17-400-— , franki 
szwajcarskie 753*00— 7 75 '00 . Z łc ł e: 2 0 -kor,
1 5 .8 0 0 — 16.000 , 20-frankówKi 15 .3 0  J— 15-500, 
2 0 -markówki 16 .300  —  16 .500 , 10-rubluwki
1 9 .8 0 0 — 20 .000 , sreb ro: korony eust-jackla
2 7 5 — 230, floreny 7 2 0 — 740, rubla 1 1 3 0 — 
1150.

Poświęcenie pomnika 
kadetów .

(kp.) „Kadetom, poległym w obronie Górne­
go Śląska — 19-21“ , głosi tablica na pomniku, po- 

■ święcony wczoraj rano w dziedzińcu lwowskiej 
„szkoły kadccklej. Idąc za porywem gorącego mio 
dego serca, zmienili mundury na bluzy robotnicze 
i w obronie starci ziemicy piastowskiej położyli, 
jak cudowne kwiaty, swoje życia młode.

Tablica wymienia ich nazwiska: Henryk Czc- 
kaliński lat 17, poległ 10. 6. 1920 r., Zygmunt To- 

'czyłowski lat 17, poległ 20 maja, Zbigniew Zasz- 
-czyński lat 18, poległ 12. 6., Zbigniew Pszczółkow  
ski lat 19, poległ 2. 6., Zygmunt Zakrzewski lat 
19 poległ 20. 6., Karol Chodkiewicz, potomek świe 
tlansj pamięci hetmana Karola Chodkiewicza, po­
legł 20. 5. w 20 roku życia, jak inni opowiadają, 
w 16 reku życia.

Ku czci bohaterskich młodzieniaszków stanął 
pomnik w. dziedzińcu szkoły. Na postumencie z 
głazów kamiennych widniej postać spiżowego 
orła z krzyżem walecznych, poniżej zaś tablica z 
napisem.

Poświęcenie pomnika odbyło się bardzo uro­
czyście. Zgromadzili się w wielkiej liczbie lwow­
scy kadeci, przybył oddział 19 pułku piechoty z 
tmfzyką, dclcgacye oddziałów wojskowych, kor 
pus oficerski i pubtńrzcolć.

Po mszy polowej, odprawionej przez ks. B o - ’ \y  środę 7 czerwca, w  czwartak 8 czerwca, 
gackiego, przemówił najpierw' major Machalski, I w p^tak 9 czerwca o godz. 7.30 ,*Pcer Gynt* ‘
dowódca szkoły kadeckiej, stawiając młodzieży poemat dramatyczny H. Ibsena, muzyka E. One*
za przykład tych poległych kolegów, którzy po- /jra (gościnny występ IC Adwentowicza),
szli w pierwsze szeregi, nie szukając blichtru i
świeckie! i będą teraz przypominać po wszystkie 
czasy, jak się składa daninę życia na ołtarzu Oj- 
^yzny.

Następnie odczytał major Machalski te egi niti Qrci(>n—SosncBsłciej.

Rcccrtnar Teatru Malaga.
We wtorek, dnia 6. czerwca, o godzinie 7*30 

, ,Dyablica‘ ‘, sztuka w 4 aktach, gościnny występ

ad naczelnego dowództyja wojsk górno - ślą ikk 
;'e dolegacya z powodu niepokojów przybyć nie

We wtorek 6 czerwca, w środę 7 czerwca, w
_______  . _ czwartek 8 czerwca, w piątek 9 czerwca o godz.

może, tudzież telegram od korpusu kadetów w , 7.30 „Dyablica“  dramat w 4 aktach Schónherra1 
Modlinie. 1 (gościnny występ Ordon - Sosnowskiej).

Bardzo pięknie przemówił następnie imieniem
W. P. gen. Stanisław Haller, nas‘zpnte pułk. Mą 
czyńskl, wreszcie gen. Jędrzejewski imieniem mi­
nisterstwa spraw wojskowych.

Dźwięki muzyki zamknęły podniosłą i rzew­
ną uroczystość.

TEATR NOWOŚCI.
We wtorek, dnia 6. czerwca, o godzinie 7‘30 

, .Manewry jesienne* *, 0''er dka w 3 aktach Kal- 
mana, gościnny występ Kaweckiel.

Sentyment, zdrowie

W środę 7 czerwca o godz. 7.30 „Manewry 
jesienne* * operetka w 3 aktach Kalmana (gościn­
ny występ W. Kaweckiej).

W czwartek 8 czerwca o godz. 7 30 ..Kuzy­
nek z Honolulu* * operetka w 3 akt. Kin > v ?g >. 

j  W piątek 9 czerwca o godz. 7 30 Manewry
jesienne* * operc ka w 3 aktach Kalmana.

Do celów tych służą śliwki suszone. |
(k) Baum i Scheib byt winien, że Franc™vi 

AJeszliowiczowi, właścicielowi starożytne] „War­
szawy 
ją f. 23

Ostatni gościnny występ W. Kaweckiej. Zna-
ostti-“  ginęły często z magazynu przy ul. 3 Ma- pnmita primadonna operetki wystąpi p> raz ost 

23 migdały, wódka i inne delikatesy, zaś o- t ĵ w teatrze Nowcćci w sr:d$ w kantalnej swej 
statnio 5 worków bośniackich śliwek suszonych, rojj w M anewrach jesiennyC: Kawecka k ra
łącznej wagi 4 i pół cctnara metrycznego. Z ma- d ob y ła  sobie tak olbrzymie powodzenie we Lwo 
gazynu mogli Juliusz Baum i Wilhelm Scheib cią- wte> w ciu|u tym pożegna się nięodwnlalnic z na- 
ginąć różne smaczności tem łatwiej, że byli subjo- wyjożctża bowiem do Warszawy. Raz więc je
ktami pana Moszkowicza. szcze tylko będziemy m:c'i sposobność podziwia-

Sliwki, o których mowa, zabrali najbezczel- . |(a {.,„j ^pospolitej artys ki oł Tewnią-ej świe- 
niej w św iście. Zawołali tragarza Ja"ka V/. i zała .̂j g r ą  oraz przepychem strojów i klejnotów, 
dowali mu na furę 5 worków śliwek, które zawie- „Fcer Gynt“  Ibsena z Adwentowiczem w głó
ziano do sklepu Kalmana Scklera przy ul. Kazanie wnej roj| wchodzi ira repertuar teatru Wiehc.ego 
rzowskiej 33. w średę. Genialne dzieło lbs.yga ilustrowane jest

Od żony Seklora dostał Baum za 3 worki 130 nitrzylcą Griega, której \vykonaVeą będzie r-ełua 
tysięcy marek, za resztę miat otrzymać pieniądze orkiestra operowa. R rżyser p. Okornicki od dlirż- 
po świętach. Pieniędzy tych użył Baum na bardzo czasu pracuje "ad „'Pr.er Gyntcm' * w któ-
piękno cele. rym bierze udział cały niemal personal drauuty-

Batun miał sentyment dla' Rózi Buchholz, czny> Nie trzeba dodawać, iż Adwonjip.wLcz w ro- 
więc dał jej na schowanie 75 tysięcy mk„ które u tc j j est niezrównany. ,;Pcer Gynt* * powtórzony 
mieli użyć' po ożenku. benzid we czwartek i piątek.

Miał Baum ponadto spróchniałe zeby, które ,.W SoMd wieczór bzdetu' ‘ idzie dziś no raz o-
przeszkadzały mu w należytem trawieniu i śmier sta:tii w teatrze Wielkim z N. Kirsanową i A. For 
działy z ust. Na remont zębów przeznaczył tedy tunatc.m.
40 tysięcy mk. Cholera w Moskw'e. Jak donoszą gazety

Zaś — by narzeczony jego narzeczonej cho- holenderskie, wybuchła w Moskwie [ bolera. Do 
dził elegancko, jak na subiekta porządnego przy- tej pory było 27 wypadków zachorzcnia. Połowa 
stało — przeznaczył resztę pieniędzy na kupienia chorych zmarła po kilku dniach.
modnego raglanu. Pctdiwała dla fjzfałr.lmśet PoSicyl Państtwo-

Pan wywiadowca Mejba nie pochwahł jednak 
tych motywów. Bauma i Scheibn „nakrył* *, obaj 
przyznali się do grzechu, a inni ludzie mieli z to­
go nieprzyjemności.

Buchholz Rózia spjekta1 straszne raki i oddała 
5 tysięcy mk. zapewniając, że c*e wiedziała o ,pa4st\vcv/ej Okręgu LwowsJ iogo. Stwh-dzfł bo­

wiem naocznie, że Pcłicya Państw cya togo okrę­
gu przejęta jest w zrpelncżci duchom służenia 
sprawie bozpieczcńs*wa publicznego i że w wy-

wc.j okręgu lwowskiego, Minisrer premier p. Po­
nikowski. klory ubiegłego tygodnia obieźdiżat 
miejscov/ości Sanslc, Chyrów, Przemyśl, Pr"C- 
worsk —1 wyjeżdżając do Warszawy —, wyraził 
się z pelncm uznaniem o działalności Policyi

Ich śliwowicznem pechodzeniu, dentysta Dr. Z.
Pickclman oddał 40 tysięcy marek, pobranych a 
conto zębów, a btsdny iBąum siedli teraz w „ulu* *
przy ul. Kazimierzowskiej i Uomiecha się dćf• Schet konaniu tych żmudnych obowiązków nic waiia

'!c. M ’r̂ ‘ E ,vby 20 ^  ńiewstawicne zęby s-q ani na chwilę poświęcić żywic, c/om przyczy- 
zao'> ’ -* niła się w znacznej mierze do cstabicnia potęż­

nej tali bandytyzmu.
(kb) Proces księży w M.iftsl:it. Z Mińska do- 

iioss?, że były przewodniczący sowieckiej d le -  
gacyi komisyi granicjjej, renegat polski Stani­
sław Pcstkowski, po usunięciu go z tego stano­
wiska, objął obscute tkierownictwo prewadzsnia 
dcchodzcń w sprawię ćbwiiifonych przez władzeZ Teatrai: XVi&łVieg \

We wti>rok, dnia 6. czerwca, o godzinie 730 sowieckie w Mińsk-n ksi>ęży', aresztowanych za 
I, ,WScIB wieczór baletu**, gościnny występ N. usiłowano przeszkodzenia w grabieży kościołów'.
Kirsanowej i A. Fortunata. i
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—  Opowiadaj 1 Wyjaśnij mi szczero całaj konferencji. Csyfałam w dzien­
nikach, ale n.e zrozumiałam niczego.

— I ja również m e

Zakład wychowawczo - naukowy Dr. Adeli 
karpowny we Lwowie (z prawem publiczności), 
♦twiera V' roku azkoinym 1922/23 gimnazyum 
humanistyczne, gimnazyum neohumanistyczne — 
>bez łaciny, uprawniające do wszystkich stydyów1 

uniwersyteckich) liceum, oraz klasy wstępne koe­
dukacyjne (szkolą powszechna1). W szystkie egza- 
mina do klas 1.—VII. odbędą się w dniach 21 i 22 
czerwca. Zgłoszenia przyjmuje się codziennie od 
a-d popoł. ul. Krasickich 1. 18 A. ,15132

Prywatne gimnazjum koedukacyjne szkoły 
JordanowrkieJ ul. Listopada 52 Drzrimuje wpisy 
do I. kl. Egzamin wstępny 17 czerwca- 15088

- KONKURS.
Polskie gimnazyum koedukacyjne w Bo-sz- 

czowie poszukuje nauczycieli (lek) do 1) tnatema 
tyki i fizyki, 2) łaciny, 3) niemieckiego, 4) przyro­
doznawstwa; 5) robót ręcznych i rysunków.

''erwszeństwo mają siły ukwaliflkcwaatc, 
J)lb z 111 akty ką szkolną. Praca wyższa niż w za- 

adach rządowych. „Mieszkanie zopewnione. Pa­

dania należy wnosić do 20 czerwca na ręce Dy- 
rekcyi gimnazyum w Borszczowie

15074. Dr. Al. Gawlik.
m

Biuro Koncertowe M. Taerka. 7 czerwca; 
Koncert uczni mistrzowskiego Lwa Siioty. 14550.

Cdp. Administracyi. „Katolik Stanisław'1 może 
podjąć 1000 mk. złożonych na ogłoszenie w Adm. 
naszego pisma, ponieważ ogłoszenie nie zamie­
ściliśmy. 3081.

Dział ekonomiczny,
SS ÓLKA AKCYJNA „031*03",

W  stanic posiadania' akcyi Spółki „Oikos‘ ‘ 
dokonały się w ostatnich czasach zmiany, pole­
gające na tem, że wszystkie akcye, które zeszłe­
go roku nabyto zostały przez grupę Wiedeń­
ska — zostały obecnie odkupione przez konsor- 

3 cyinn przemysłowców polskich, kt-óremu równe- 
j cześnie udało się pozyskać współpracę .yybitne- 
*j9fh ą^łHKAuiczneyo fachowca drzewnego.

W konsekwencyi tego przesunięcia wśród 
akcyonaryuszy zostali dnia 13 r.mja br. Lcoptowa 
ni do Pady Nadzorczej Spółki akc. „O ik ^ '‘; pp. 
Lnż. Er. hr. Zamoyski, B Grosz, A. Holzncr, St. 
Nudrof i Br. iKosielskt. Ponadto wybrała Rada 
Nadzorcza ze swego grona' pp. inż. Fr. Z- moy- 
skiego i p. R  Grosza delegatami do dyre.Kcyi. 
Wreszcie uchwaliła Rada Nadzorcza przystąpić 
do rozszerzenia zakładów w  Sielcu - Bieńkowie 
pod Radziechpwcm i w Gdańsku oraz do rozbu­
dowy zakiartu w Rząśnie Polskiej na dnżą fabry-- 
kę fornierów, płyt klejonych i mobli.

Podwyższenie kapitału akcyjnego zamhsrso 
ne jest~w najbliższym czasie.

. C 15“.
W  porannej porze, często w  okolicy szpitala 

powszechnego można spotkać czarno odzianą sta* 
szą kobietę, prowadzącą za rękę dziewczynkę 
najwyżej ośmioletnią.

Wynędzniała twarz staruszki mówi o biedzie 
i niedostatku — owinięta zaś bandażami głowa 
dziewczynki świadczy o jakiejś ciężkiej chorobie, 
domagającej się odpowiedniego leczenia i lekar­
skich zabiegów. Bandaże osłaniają dziecku twarz 
cała tak, że oczu zupełnie nie widać, tylko wą­
ski otwór koło ust pozwala na swobudne odde- 
chame.

Staruszka w czerni — to wdowa po urzędni­
ku państwowym, pobierająca; wprawdzie pcr.syj 
kę, wystarczającą może na opędceni: potrzeb je­
dnego dnia — dziecko chore — to Wnuczka sta­
ruszki, zupełnie osierociała, a chora na gruźlicę 
kości.

Stiaszna jest tych dwojga ludzi dcla. Zmuszo 
ne żyć — pędzą dni swoje w smutku i nędzy, ska 
zane na śmierć w męczarni głpJu i boleści — o 
ile litościwa dłoń nie przyjdzie im z jakąkolwiek 
pomocą.

Te dwie, ciężko losem dotknięte postacie —< 
znane są już zresztą naszym Czytelnikom Odzy 
waiiśmy się już raz w ich sprawie do serca ogótu 
1 popłynęły skromne datki dła „M. C 15'', któ­
re dopomogły trochę biedakom. Pomoc jednak 
aby była skuteczna — musi być na dłuższą za­
krojona metę i tej pomocy nie odmówią starusz­
ce i choremu dziecku — ludzie z sercem, umieją­
c y  Współczuć ludzk!ej nędzy i chorobie. Składki 
dowolne przyjmuje Administracyi Wieku Nowe • 
go dla ,yM C, 15‘ ‘

Nacseiny redaktor:
BROŃSŁAW LASKO WNICK1 

Odpowiedzialny redaktor:
JÓ ZEF K R Z Y S Z T O F O W IE

fara sdiyiąjr używanych,' do
s rzedan.a  la Sarzą&zis Pasażu $IJ{ctesF!?a.

1514(5

!r* Wm&v Lffwenhećk
ordynuje w chorobach wenerycznych i skórnych  
od 12—1 i 3—5, u l i c a  Z i e l o n a  17. 15129

K1 A T E R J  A R Y  e l e K t r o t e c h  n i -  r.a.ra
oraz żarówki oszczędnościow e
po cen a ch  n a jta ń sz y ch  poleca BO fl 1. eO lift& uLwów* Stoperni&a 17, *494i
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Z & K m m  CHEMICZNE -  POZ  IUN, Główna.
Mifa tafcKUM1 OSiHA EfObOIilAliHA, KI. M ).

15148

p o s z u i iu je  N a r z ą d  
ia b ry jtt i ,  lw ó w , u l .  
Rz źjaicK a 1 4 . 15147

SETY © 1  z materja^u przedwojennego w najnowszych fasonach opaski biodrowe, na- 
w H / O  l a l ł  » |  pierś1 iki w różnych kr jach, wykonuje so lid 'ie  oraz przyjmuje n a  p r a w  ki
i czyszczenia ^ H I L ^  H L H 9  zamężna L  J O W ,  Ł y C Z fiJ tC O V i' S l r 3  " ! 8 .

15 SU

W CHOROBACH
płuc, skrofulozle, knklu« u, anem ji, w chorobie  
angielskie}, w chorobach skórnych i nerwowych

wS&£S&t k U P|.l IIP UH
b r .  l . i u w I J c  L a u t $ r ą * e : n

dekarz chorób we ..jęt z ,  Lwów, PAŃSKA 1 8
15150

S p e c y a i is t a  chorób skórnych 1 w e -e -y t  tny.hUt W. bauterkfsin matoł, w Berlinie
Lwów, Sykstuska 37 (róg Sto ackicgo). — Leczenie 
w Sosów, pldin, znamion eleWiTOiizą, lampą kwarcową.

15077

AKUSZĘRK14
pizyjm aje zamówienia, a d n iU  porad pod dyskrocy-y 
UttGk A ia rU a  i. O, drzw i 2. 11220

FF1 1  ̂ ordynuie w chorobach
hi, ILL Mu u SIIJI wewnętrznych i chirur. 

■.WEW, UL. OPADkCKA te MS.
Od g o d zin y  3 — 3 p op ołu iJn . 14831

Sr. Maksgmlliaa i-©Ilo p
ord. w chorobach dzieci. Szczepienie od 2 —4.

t t l .p a r o w iin  Ą. II. p. 1438J
PIEGI S

. w feze lk  m n t e c z / s t o f c i  c e r y  —  u s u w a ją  
s z y b k o  i n ie z a w o d n ietom t sT',ti.f Dra i plfwra

Sloóc duży kremu Md. 500, stoik mały kramu Mp 300, 
buteła zkd el ksiru Mp. 300 — przy większym od-
1 io?BB odpowiedni rabat. Próba wystarczy, by się 
o d la  cenatodci tyoh od la t wprowad : nyoh pro a ' 
rotó*" przekonać. — Głowni sk lj d D R O u U ĘPYA  I
PSIKUMtRyA 
MALICKA 1».

Mra i. Rla«r~BNA, LWÓW. ul.
1U47

M g r  w  s i n e  r i a  tr !  “W .

(z podaniem w y  iwy), zawierający około 14.0 0  wy­
ra jó w  i sp->s bów mówienia, używanych w czasc- 

t{ hfmach, aktach urzędowych, kupicctwie, w mow e 
itoeziłaj i t  p. — W y  J  _ n i e  n o w e .  • T O  

C en a  M k. 1200. Należyta a : należy nadesłać prze­
kazem p o cz t wyrrf do 1; 043

K s ię g a rn i  hwiw, H y n sk  29.

$ m m i,  kaszcze
/k i l - k i e  „RcITłiOFFERA*, w ęic , dzwonki Loło- 

we, syreny, pompy oraz . w szelsie przybory do 
rowerów, gam ę dr' wózków  dziecinnych, fo t 

bąjr, dętki I pfunoj poleca 13578
Pisiajiaa ta g rp s li Im, JaflsilsMa 17

Zam ów ienia z p iow inoyi odwrotną pocztą.

£!&k!rjrcżiie £ a r n u-s z k i 
ku te k i i i-la .ha oO 4930 m-
.'ias ki tlurmosiwe
iwhladk dafychżEpsllSOmp.

p o l e c a  f ir m .»  12421

GsHuifasslBF
| .  i j ^ g n  p i.  M a r j a c k i  4  i 
U w U W ;  ui.Sykstuska29

1497 i

R O K  Z  n Ł O Ź E N l A  1 8 6 5 .
najprzedniejsze męskie i djjm- 

•V STŁ1  t a s k i f i  po bardzo przystępnych

JEttlWniALL 5.BIBSP
fiwrów, ul. Suklnkitio 9 Mi 8iM ej).

B gas SgSEBBS wnarnmr

Obwieszczenie;
W e c z w a r te K  d n i a  8 . c z e r w c a  1922
o godzinie 11. przedpołudniem ewent. i w dniu 
nastę;nym  o tej samej perze odbędzie się 
w a żej sali Instytutu technolog icznej Izby 
handlowej i przemysłowej we Lwowie ul. 
Bo rlarda 5, II. p. 13969

licMia srnL M hfMv tisżarswnb
czynnycn, w najlepszym stanie.

Oglądać można samochody codziennie 
za poprzedni:m zgłoszeniem się w biurach 
firmy ,,Universum“ przy ul. Bourlarda I. 5,
I. piętro, drzwi 48. Bliższe warunki do prze­
glądnięcia w Magistracie Dept. I. (Ratusz
II. p.) i biur ch f imy sprzedającej w godzi­
nach urzędowania od10-t j do l-szej przedpoł.

^ ^ ^ S a g i s t r a t  k r ó l .  s ło « . m . L w o w a ^ -

OTOMANY, MATERACS 
KANAPKI, SKŁABANZ -

SIA TK I DRUCIANE DO ŁoŻEK , ŁÓŻKA SK ŁA ­
DANE d!a &łuiby —• poloca nejtaniej 125351H HKI

W P I S Y
na now e iO R S A  K Sit,G C W O Ś£i ei . r a n n e
i  w i e c z o r n i e  przyjmuje od 7 * g i  do lS -g o  b. m.

od ojodz. l'J—12 i od 4—6 1 4 5 i

K?m PM81 £8 M KWiOW!1!! 
Z. ni**8- f  iMs. Lwfw, lEfitn

iii „luli km; Bi” i  Liii!
wMi zm&
na orkiestr? sm yczkowy, j k . e i  tą, na mie -
scu lub też na wyjazd na festyny, zabawy ogrodo* 
we, wieczorki i t. p, — A dres: W ars tuty kole owa 

we I w o / e. 1 5 JJ7

IPT’ D U M O
pizesyiamy k a ta lo g  na różna s ia z k , obr zy i ery 
tu warz., k tó ra  costarczam y no d o g o d n : s - ła t y  

mi >ięczn». 11o j5

M a i l e  nunf^św .
Piilcca y odaprzeda ącym  wielki u  bór radni op-, 
k siąż  k i i .  naboże/istw a tan io . Hur o ni i pocztu- 
w k i artykułów  p:śm :ff';ntch tablice i t. d ) Adres:
K ś i ą ^ a r n i n  W y d a w r i c i a  P o l -  
s H a ,  f o ^ . n a f t ,  R a t a j c z a K a  l l a .

O -  S ^ s z e o i e
Feibłach Bandler, urodzony 33 grudnia 1850 

w Niżniowic, syn rytualnych małżonków Izaaka 
Hoffn.anna i Racheli Bandler, z zawodu kupiec, 
w Bielsku zamieszkały wniósł proAba o zezw ołe- 
nle na zmianę rodowego nazwiska' ,Bandler‘ ‘ na 
n azw isk o  „Hoffmann' f clia siebie, żony s\\ ej Hin- 
dy z Trafnerów oraz dla piycicrga swych dzic-ci, 
a to dla Rity urodzonej 14 sierpnia 1913, A iny 
.Maryi urodzonej 15 stycznia 19i:5, Luizy urodzo­
nej 19 listopada 1916, Ottona urodzonego 13 kwie 
tnia 1919 i Ernesta Wal ora urodzonego 29 czerw  
ca 1920 —• wszystkich w Bielsku.

'Tymczasowa Kamisya Rządowa1 Śląska Cie­
szyńskiego podaje powyższą oreśbę do powsze­
chnej wiadomości z nadmienianiem, że w myśl 
art. 4. ustawy z dnia 24 października 1919 r. Dz. 
■U. Rz. P. Nr. 88 pczyeya 478 wolno przeciw ifij 
uwzględnieniu zgłosić do Ministerstwa spraw 
We w nętrznych zarzuty, k orę podać należy do 
Kosrńsyi Rządowej w Cieszynie w przeciągu dni 
90, licząc od dnia ogłoszenia w „Monitorze Pol­
skim1 \  które zarządza się równocześnie.
14542. Komisarz rządowy; w. z. Pougratz m. p
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^.v^n v̂ir ĵ-iłajamirTTamaEaTM

w fosrera
|łj wsz-SKie towary bława­

tu 2 i pościelowe 2 OkttZyi 8 5
letniego j u t  i le ia s 2 < u i  j r a ^ o J t e n i a  firtr.ji

J.D rexler! S i nowte
SLw @ w 9 p i .  IC ipKu Snt- 2 .  MS aafóiK 
Po&tell. Pl ds i sn,  UlavuloL3i i B elUn/-

iii4 , i

a a  j&. s s . -o  r^r o

wpotanliiyti (gMiliraii)
ŻUŻLI THOMASA
2 3  ||© tÓ W ji€€|a Mamy sposobność zakupienia za go­
tówkę bardzo korzystnie i tanio 100 wagonów
s©5€©Pa'© en tow ych  £ łs SI i T h o m asa  -
z prawem  superanalizy w krajowych stacjach do­
świadczalnych. Producenci rolni, reflektujący na za- 
kupno, zechcą natychmiast zgłosić swe zapotrzebo­
wanie i porozumieć się co do ceny i warunków zapłaty. 

J Ost tni termin zb or. zamówienia 5 czerwca br.

Tadeusz W asung i S-ka
<3onr. r o l n i r :* o -h a r łd l lo v r'y 15 15

L t w ó w ,  W a ł o w a  —  1 1 .  j o .

KRYIflCA-ZOSłOJ
W illa  „TrzeęH Rói/e

p o l e c a  .p o K o je  h o l e l o w o ,  o r a z  z ca ło ®  
d r i e n n e m  u tr z y m a n ie m  i tr04

G R O C H  P O LN Y  w ła­
dunkach wagonowych 
kupuje s óika akcyjna 
przy Zw iązku D ublati- 
Czyk lW. —  Z łoszenia 
H O T S fc  G E O R G E A  7, 
H O R O ( H. —  LW Ó W .

14302

Skarpetki i Pprssmłiy we wszyst ich kolorach — n o I « c i

„be fieBtl!ia"L”‘Ka®.)l
15103

P m i m  srebrne torebki
naprawia i odnawia systemem za<-ranicz-

J. A. WOLF ̂
j biler i złotnik. Lwów — Sobieskiego 2.

15127”

M m l  J l
i jg  poleca J u l H l e r  MU.MOLDi7g A iwrnlita' 14.

— — (naprz. Kina .K op C nik*).
15101

P O Ń C Z O C H ?  c t y s C o - j e c l w s b n e  n a j t a n i e |

isl ii L IR N ER A , Piekarska 3.1 aga na 
dom u !

3-50, 2000, 1600 i 1 00 M’-., pó.jelw . 450 Mr;., Fil de cosse 7 5 ) Mk., Karlsbadzk e 850 Mk., 
Reformy 750 N t., Skarpetki od 250 Mk. Rękawiczki duńskie 750 Mk. i Jedwabne 850 Mk. 
Rękaw iczki jedwa ne 950 Mp. N ajtańsze mydła i oalefcw e. 14253

Klej stolarski, Żefatynę jadalną 1 techniczną 
G L eryne, Oleiną, Stearyny, oraz nawozy sztu­
ce w  czne  sprzedaje lurtow nie V ^  %

PIERWSZE MAŁOPOLSKIE

I:war./siwa feyjss Ce |jpslii Hangi)
Lwów, ul. PodlswsKiego 3. 11257

Si i  % BSS raat^ias?
S \ i i $ B r ^ l b $ J 3 * a  W S«aŻ€f©I Egośsl-.

T A C Z K I
m asyw ne, w w ię k sz e j i lo ś c i tÓTCFi! C3l?/ 3 B fiil 
p o le ca  fa b ry k a  t czek  i styli Ju lL in  I H t! f. Ir 
w e  L w o w i e ,  u l ,  T i l a c K a  1. l ó .

14053
O f l L E W A B N l A  M K T A L *

Kazimierzą Grzgtf zlsisScfis&r
specjalny aział a 'u "»n i iwy, części samochodowe, 

szelkie odlewy i reeyzyjne. Zamóv/i;nia wykonuje 
szybko, s lianie I po un.isrkowan/ch eonach. Przyj­
muję zamówienia i . prowincyi. Przyjmie sijy prano- 
cn i.ze  i uczn: — Lwów, u l i s j  P .a s k o w a  11. 14510

H U A T3 W N
nadeszły węże parciane, gum ow e so .ra l.ie , 
asbetty etc., o k o ło  1500 kg. , . n % . p ły t Klin- 
geritowycn I-a hurtownia a Mp. 1950 za kg.

Wleory na żądanie. 14545

, mon*, m „żmii"
ip. z o^r. odp. —  K r a k ó w ,  ul. Srj talna 7 

A dres td eg r. ZEN IT— KRA KÓ W

P o l a K ,  żonaty, znający leż stolarkę. Wa­
runki 14 q ordynaryi, mieszkanie, mleko, 
ogród, opał. — Zgłoszenia do Zarządu dóbr 
Balice k. Medyki. — Nieuwzględnione pozo­
staną- bez odpowiedzi. 15131

Rbsfaarałarzy, Eswiarze lid.
ODBĘDĄ DOROCZNE

Walne z^remsteult
dnia 7 -g o  czerw ca  b. r. o g dz. 3. popoł. 
w wielkiej sali Izby Rękod ielniczej, z na­

stępującym porządkiem dziennym:
1. R eferat podatkow y dra Munda o patentach.
2. Odczytania protokołu z ostatn eg zgrom adzeni*
3. Zamknięcie rachunków za rok 1921 i wnlosak t  

_ zielenie Przelożeństw u absolutoryum.
1. Budżet na u k  1922.
5. S p - swa zmiany statu tu .
6. W ybór 3 członków do komisyi szkontru jącej 1 

4 delegatów  na zgromadzenia pomocników ni 
rok jeaen.
W raz>*. gdyby o goJzin ie  3. popołudniu nie ze* 

brał się  potrzebny komplet, — odbęd ie się Walna- 
Zgromadzenie Iw myśl postanow ień §  18 statu tu) o 
godz. 4  j poł. — teg o  -am ego dnia i w te j sam ej 
sali, z tym samym porządkiem dziennym, przy ja ­
kimkolwiek komplecie.

B azim ierz M aksym owicz
15030 przełożony S  owarzyszenia.

górn ośląsk i
d o s t a r c z m y  w a g o n o w o

Tadeiisz ilaspig l Sn
LwhŁ*/, utka Wałowa 3, IL p.

15113

BakM?, piłki, 3 eszty tennisowe, siatk' 
i hart.eki, piłki nożne, dętki zaoa* 

sowe, pumpy, huty. kostyumy footbatowe, *2 tuce. 
notfolsczniki, dyski, "szczepy ; tyczk? — polec*

J, Rsstnman, łabâ anslttea 30. 11248
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-JfiR SSl CYFRYflH
Polscat

gotowa ubrania  mary a ariiow®, sportowe, 
raglarły, spodnie — własnego wyrobu.

U li Związku lifoliiileli Usamztoa
•^757- ©  I j W O  w i e > ,  2 - » l£ ^ C 3  Z E I e Ł l i o l s J .  “T*

P r z y j m u j e :  wszelkie zamówienia tak z własnych, jakoteż z po­
wierzonych materyałów, równocześnie dla P. T. Duchowieństwa. 

F ason y  n?fmodhSejsz<* — w yk oń czan ia  so lid n e . 11264

w m m  m

HBS2.S i U  dł?ź.
snalisy. miMi a-

SZ3jii/E .iŁ«h U
14123

IC ede małłefisSwo bezdzSeSas
jpssisnole m

« « k l a d a i q c e £ o  a lą  z  p o k o j u  z  k u c h i a ą ,  p r z y  p r z y a ta r .k u  
t r a m w a j o w y m ; - n o ż e  b v d  n  i p  r y f e r j u e h .  Z g ło s z e n ia :  
K i o s k  in w a l i d z k i  k o ł o  K .- s y  o s  : c z q d n o ś e i .  14Sift>

Konsypisn!
adwohashi

cnGtjcy i mogący być nie­
zależnym we Lwcwie — 
zgłosi 1 ę Z t r a Z  pod 
„ 1 5 0 .0 3 0 “ miesięcznie 

do Administr. „Wieku Nowego" — Lwów.
Łakał, maszyna, umeblowanie w ł ą c z n i e118 42
SAMOCHÓD ciężarow y 3 tonow y m arki „ B i ,z  
fjaggen au “ . Kardznowy. Szybkość do 45 Kim. 
g o  z. Prawie nowy. Tanie do sprzed nia. Wia­
dom ość: PASTHRNAK h . Gródecka 111. 1505J

la$SH3lśl 14982 Baczsttslil
S t a r y  |  ’A P 1E R
paaKulaturą, dzienniki i t. p. zakuDuje i płaci r.aj-Ul BiSofiolsSa papiernia

To w. aKc. v» byd^ossezy
P m  tisya IV3Vlki M  Leona S ap iehy  51.

f  P a w i e !

ittiii w: si. fejackl B FaBrjka: Balonowa 3.
zaopatrzone są w  O S t f i t n i Q  P  v i  V.‘  O  i  C I  

t e a p c J j s s y  d raskich, męskich i dziecin- 
|n.ych wszystkich gatunków i każdej cenv.
13021 E & l d O S f  N O  l U C i ł .

f® Iks dla Paś! w s z  c  —  W y k o n u je
f c o r t j  u rn y , p ł a s z c z e ,  * J  L w t f w ,  K a m  ń -
•ukn • — spocyalista II . I3JJSII8 sklegO 9, II, p.14375

B & r  K O N K U R E N C J A  ł " @ 0

Ofomang, Merase I Kanapy
t a n i o  d o  n a b y c i a  w  P r a c o w n i  T a p ł c s r s k i e j

1 l :hhS r 'f E h A fi, ul. SaspłyeklEh l i  , 1 91
I l i  siali 22lazo 1 metali

p ł a c i  n a j w y ż s z e  c e n y  h u r t o w n i •  i  d e i a j l k z n i e  
t y l K o  1 3 7 : 7

C s  ̂ , 1 4 3 2 2 3 . 0 33 . H - 3 . O I 3 . i S
Lisi®, ul âgswa Wm StONSłsss}

F I L I A  U Ł .  G R Ó D E C K A  18.

5 > o s a a v

POSZUKUJĘ SJĘ SŁUŻĄCĄ do w sz y stk ie g o  — um iejącą  
dobrze gotow ać. Z g łoszen ia : Ljstopada 16; od godzjny
1 0 —C te i. 1A9S6

DZIEWCZYNA do knchal potrzebna zaraz. Cukłernja ulica. 
B atorego 1 . 6 . __________________________   13018

POSZUKUJĘ 2 (d w óch ) uczni Un praktyki cukfernfczei na] 
chętniej z  p row jneyi, M. Baclunan; S łow ack jego  8 . 15041

POTRZEBNA ZARAZ kucharka tytko do knchnj; posada  
spokojna; Kopernika 5 ; dozorca. 15024

POMOCNIK HANDLOW Y J panna do ek spedycyj potrzebna  
do M agazynu b law atnego A ntoniego U w iery  — L w ó w ;  
ulica Halicka 10. 15026

PANIEN uzdoln iony eh do introligatorstw a poszukuje firma  
Edward Z im n y ; . Z jm orow jcza 3. 15052

SIER O TA, bardzo m oralna i  bardzo u czcjw a; [ubjąca spo­
kojne i p racow ite ż y c je ;  znająca sje bodaj trochę na 
gospod arstw je do m ow ę m — która zeeh cja łab y  p rzyw iązać  
sflę do rodzitfiy — zn ajd zie bardzo dobre m|ejfvce — jak  
najlepsze ob i H eje { op[ekę. Zaplata w ed ie um ow y. Z gło­
szen ia : S tan isław ów , J. R yd etow a, ul. 3 .g o  Maja Nr. 33.

   !5C£6

ZAKŁAD (rykołarskj: Obozowa 3; parter (baczna PetezyA 
s k le i)  poszukuje zaraz m aszyn istkę w praw fcną. 15035

r o z m a it s  is^E^ggBBa
TA N 50 DOBRZE PR*.ERAB'A M EBTE n a tera ce  —
_ m ajster z  K ijowa K w fccińsk' ul. P iekarska 55. 14323

KUCHARKA w y łąceu io  resłnarocyjna lub kucharz n atych­
m iast p otrzebny; Hetm ańska 22. 15071

BIURO architektoniczne | p rzedsTeJ)iorsJwo .k odow y Jen*  
S o fty k łew iez a  b udow niczego w e L w ow ie  Janow ska 103* 
w ykonuje w szelk ie  prace w  zakres b udow nictw a \r ch o -  
dzące po um iarkow anych cenach. 14242

AKUSZERKA POLECA SIĘ PANIOM PO D  DYSKRECYĄ. 
UL. LW OW SKICH DZIECI (7 Polna) I. p 13250

PANNY bardzo uzdolitGtio w  sz y c ia  bleł*zny i dziew czyn ką  
do nauk! przy]m |o  S zw aln ja  — T eatydska 1 A. 14438

AKUSZERKA przyjm uje zam ów ienia  
d ysk recyą  Józefata 3 B. D.

udziela porad pOtU 
13826

S p ó ł k a  © R c r i n a„MAFTA"
w Borysławiu,

(Kato teeffiMśfiłp 14535
Modelarza.

FI^M A JAREMA E w ćw . F r e d n  9 ^oszuknie d o,„ych  ro .
■ -ikOW szew sk ich  na dam sk* i m ęska sz y tą  rob o ,;.

14034

B IliR O  NIFM CZYNOW SKIŁJ: l.w ó w ; p!ac A kadem ie’ 8 :
poleca w szetk je s f ly  nauczyciel k ij ;  rran cu sk e; Angicikt . 
b o n y : n>anie; g o sp o d y n i;;  rządeftn ekonom 6 >v; icinicw ych  
ogrod n ik C . ; k ucharzy; Kucha;k:; lok aj; p okojow e oraz  
w sze lk ą  slnżbe 1A892

SZ1 WSKICM robot lik on  na ,zy«ą robotą poszukuje zaraz. 
S a les . L w 6 w ; 3-go  M eia 17. 1M60

PANIENKĘ p od ręczn i do ek fo e d y c y ł 1 d z iew czyn k ę  do 
pakowani: — p r z y u s i: D rogerya R echena. H a.lcka Z;
Z głaszać s ię  m jrd zy 3—S_tą. *4998

CZELADNIKÓW r SZEW SKICH Zdolnych na robotę da nsaą  
i m ęsk ą; poszukuje nutychiujast G ustaw  K aw czyhskj —  
> li od :cka 70.     im  14

TECHNIK d en tss ty cz n y  do robót w  z fo j lo  * kaujznkn  —
poszukiw any od 1 . B p-a lut merpnja br. do m jasta d o .  
W iatowog" w o w schodniej M alopodsce. r  > r ty  to Adm. 
Kurycra C odzl=nneuo; K raków  pud W SCH ODNIA M A TO . 
PO LSK A. 4H 1:

M ASZYN'STKA rutynow ali*, zostanjo  przyjęta  w  Okr.
Etn. M jar.; Lfndego 9 ;  I. p. Z g łoszen ia  m ied zy  srodzjrią 
1 0 -1 2 . 15 J8 :

i W  NAJK Ri' aZYM CZASIE podrabiam pończochy, 
w nia sw eteró w  Kopernika 12 parter.

tjttafo, Srinra, Platyn?, Bry- 
i-iałify, Zegarki. 2?fty sẑ iesss

KypiMS ti ?tasi sijflsy»¥is2a csnyJl. Grodzki, tjsMilif.
n o s . '

P O S 7 tfK lT,1h  slą  słu żącej do w sr y stk ic y o , Wik< i zapłatu  
bardzo dóbr- Zglcszeąifa n atychm jast: L eona S ap ieh y  43 
I. p . ; na lew o . 15III:

PO SZU K U JE ;)« Intel P «a-,y : um iejącei s z y ć  do dw ojga
i starszych u z'ecj na w ylazd . K leparow ska 7, p arter: na 

praw o; roiądzu 13—2. 15)14:

, P O S Z l KU1E s 1-  na w is i  starszui g) sp o d y j!;  obrnijonijonej 
z  kuchują Htlttner; Ł ąck fego  5. ' 15119;

" DO W IEC poszuknlo jospodyrd  do sam castncgo zarządu  
dom em . Z steszeo ju  pod ŻARŁAD do Adm. V/iclco : T 7 ;

K I L K A  p a . . ' e r .  i c n ł o p c ó w  j .r z y j m i e  f a b r y k a  D ud a"  
ł c k  ,T E łC A “ L w ó w ,  K i n g i  1 4 .  1 5  i 9 4

LEPSZA SŁ D tA C A  do w sz y stk ie g o ; z  gM ow rujem ; % bar­
d a ,  d o l,r c n | ś w jid se tw a ™  p(K?,u'cTweJił- Z g lo -fć  sje ul. 
ivr. z O F .l 25; u g o sp o d y ń . T ir r is  es r d e s lę e z  o nfesld  
ć t  n a b j c łv  i" '

P r a c o .
15076

POŁOŻNA poleca s j P u m o m  pod d ysk recyą  ulica L ec.ia  
S apiehy 61; parter. 1506S

SA D  u W u'ce P aitłenskiel o  1 2 0  drzew ach o w ocow ych  w y  
dzierżaw ie  na dogodnych w u.unkach. W ladom oSć A ,ar. 
kowrt S tasz ica  S: U p. od 3— 4 pop. 14827

W E LW0VV*E1 U d zia łow ców  z  w spółpracą lub b ez  p r z y ,-  
ir ie  Kj.toIiePie biuru ck sp or tou o  .  jm aąrtow e. z  m iliono  
w ym i obrotam i, z  f;!jam, j  W arszaw ie i W it Jnlu. Z gir  
s z ;n ia ;  A dm inistracja  W ieku N ow ego  pod PEW N E W i"L

_  Kin ZYSKI-b. H ł^ J

R O BO TN ICA  DRIJKAPSKA. dotkuląta cjekką cb o-ob ą  —  
prosi o  pom oc litoó.jjw e isoby. Brak lej w szelk jch  środ­
ku w  do ży c ja  oraz Jak ielkotw ek  o d zieży . ^.askaw e 
oiJery pod adresem : J . S ere ży esk a . u l. Strom a Nr. 4.

3080

AKUSZERKA PRZYJM UJE ZAMÓWIENIA 1 UDZIELA 
PO RA D  pod dys irecya . BARTO SZA fiŁOWi ICK IEO n  
L II A M. TKAOZ 1ZZ23

F elik s  
11368

ZA K *.żn  M ALARSTW A >zyldów 1 laklornlctw a  
r ia lic iń sk l. ul. B o.m ów  1 . 4.

NA W Y J A tD l U rzędnik  rachunkow y w y icd z le  lin  tow arzy ­
s tw a  4 nie na sw ój ki sz t lub obeim jc ja k ie i za łęcje . —  
Zgloezetija do Adm. W jeku ''n o b u  a t u  M entyczncścl 
Nr. 858. 15117

DO GDKęil w sikilny w agon  k o lejow y na m ebio poszukują 
do 1 0 . czerw ca . S z»w czenkj 1 15102

D O BR E I SMACZNE jb jod y  w ydają w  domu j d0  menażek. 
Zbarazka 4, II. p.„ drzw j Nr. 7 ;  (boczna ul. Sadow njckjcj;

I5C09:

K .<0 CHCE p o ./ją k sz v ć  sw ój m ajątek — niech buduje ruty­
n y ;  najm niejszy mtyn przynosi w ięk sze  duchodv iak m l .  
w urk. Ekononucznie urządza m łyn y  Kornel Ł -p - ły ó  ki — 

sów-_____________________  1453)
ZDOLNA MODNIARKA przyjm ie spólojczką za  odstąp jecje  

jeą pokoju na m ieszkan ie , pokoju iji salon. Z głoszenia  
pod ŚW IETNA P R Z Y S Z Ł y S ć  za  akczantem  kw itu  jnser. 
do Adm. W ieku. 1504,j :

A Ę . U P  SM UTNY; s lrc łc je ł fortep ianów ; Ch ujclow , k jego Bi
przyjmuju strojeraia i reparacys. l 5C9 d

BACZNOŚCI P w zsk d J e  spóiniita (i^jCJkl^, katolika sam otJ 
neuo do bardso p ow ażnego reutow n tgy  ii Ł ret;; c b r o lo .  

w egu . O tr zy n a  cała su te  utrzyratuile, pow ażną m jesjeczną  
la n s y ę ;  rocano procenta dor6 w n a:ącc  k apjlałow j. G otóm . 
ka pouwójnio za g  raraatow aną. W ym aganą 12 ujjl. Alk 
Zgl tszetda pod 1] RZYSZŁO SC KAPITALISTY do Adm. 
W ieku Nov.’tg o . C5099

P O S Z U K U J Ą .
PO sZ L K U JĘ  S j YC iA w  dom ach p ryw atnych, 

ljstow n* do W icka pod CZERW IEC.
*Złfoszenia

15113

STU D EN T czw artego roku m edycyny, poszukuje ł ak jęgo . 
Koiw{ek za jęcia  i a czaa wajtacyi. Jttfe ltiO srełi <Ao)i -  „  
Z g łu s tJ i ja  pod M C LTK  de A d r. Ł J - ‘ ł  U nu>



MOWY" Kr. z en® 7 c i s  *v a 1922. - R  a * ?

DOKTOR PR A W ; zd em ob ilizow an y  ofjcer korpusu sad ow ego  
k ato lik ; poszukuje posady koncyp lenta adw okackiego —  
najciięfcńei w c L w aw je . Z£k>£zer>la ła sk aw e z  warunkam i . 
ped KONCYF1ENT do Adin. W ieku . 15107 j

A B SO LW EN T jużynieryi uŁernK zcl prz7lm je jakiekolw iek 
za jęc ie  popołudniow e. Zm ieszenia pod W. do Adnunistr.
W ieku N ow e2 o. 15055;

MASZYNISTKA P ierw szorzędna sT a; obejm ie posadę b iu ro­
wo. na bardzo k orzystn ych  warunkach — m cii-jwie jedno­
razow e urzędow anie. Z głoszenia  pod PŁACA Z GÓRY’ do 
Adm. W ieku. 15045:

OSOBA w oina, pracow jta, znająca język  francuski i nj-e- 
miec-ki; znająca kuchnię francuską; p ostukuje posady  
gospodyni. O ferty pod FRANCY A d0 Adm. W jeku. 15G85:

HANDLOW IEC oner*»ezny; z w y A z e ia  w yk szta łcen iem  —  
obeznany ze  stosunkam i handlow em F^w  Rum unii —  ru ty­
now any buchalter i k^respcnćent język a  rumyńsAfr?'' — 
rjicm ieckłcgo i francuski go  — p^srukujo odpow iedniego  
stanow isk a. Z głoszcnja p-od” ETRANGER do Adm. W ieku  
N ow ego. 15098

POSZUKUJĘ zaraz 1 albo 2 poaoja z osobucni w cjic jem ;  
nieum eb^owane; m ożliw ie b lisk o  śródm feścja; p ośrednictw o  
n ie w ykluczon e. Z głoszenia  ood ZAMOŻNY do Adm injstr. 
W jeku N ow ego. 15064:

DO WYNAJĘCIA na ca ło  lato 2 um ebllw ane pokoje z kuch­
nią na w si n ied aleko L w ow a, S taeya  kolejow a — poczta  
w  m i e j s c u k ą p i e l  rzeczna. L istow n e  zg łoszen fa  pod 
LETNISKO do Adm. Wfieku. 14420:

DAM pokój z utrzym aefem  w Zakopanem (dla 1 o s o b y ) ;  
p rzez sezon  letni ^  p oży czen ie  1 j pól mjS. Mk. Zabez­
p ieczen ie  lijpotcczne. A dres: Zakopane; Pensyc-nat PR ZE­
ŁĘCZ, dla Z. W . 15C69:

TACZKI KAW AFAG, patent polsk j, n iem ieck i: ans:ryac#T| 
m ocne i lekk ie p0 5.ECO Mk. za  sztu kę cp leca  R E N T . 
SCHNER — LEQIONOV/ 37. U973

SPRZEDAM kilka realności z  wotnem j p'jml<Hzkauiaai! 
stajnkuni —  ogrodam i. W iad om ość: K lep*)ów , za 
K orody. HÓLi

KUPIĘ P R A WO W ODNE tub m łyn * c d n y  un kóTn. R e f k k .j
i tuję tytko na sta lą  w od ę . Z g ło szen ia : S ew eryn  Smj=Z-
i k few icjt; Njianko-n ice. 14955

. PR A SA  hydrauliczna SCO atm. ciśn ienia  do robót sto larsk ich  
| (forn łerów ) au tom ob ilow ych ; gumcfwych *td. sprzeda  
j śłusarnja ufcea Dcraa 12B. 15010

UDZIELAM nauki języka francuskiego za od stąp ienie mj 
pokoju k aw alersk iego. — Z głoszenia w  Admin. W icka  
pod FRANCUSK IE._______________________________________18020

H I S Z P A Ń S K I E G O  języka w y u u czy ć  s ę  pragnę. Z g łoszen ia  
listow no do Admin. ped HISZPAN, 15031

KURS KWALIFIKACYJNY szk ó ł p ow szech nych  od 20 ftp-
ca. S tan k iew iczow a, Zacharjew icza 3. 13970

PROFESORKA udziela łatw ą m otodą francuskiego — n ie ­
m ieck iego i konw crsacyL  D łu gosza 37; II. p. 14908:

W KlEfiUHW
dla c 9<Sb dorosłych ( p .ń  1 pan ós*) po 1 kierun­
kiem D r a  Petyniaka-Sa ecłciafe pt f Akademi- 
handL Nowy kurs 5. cierwca WPISY od 3 -7. 
Fr i H f i ń  ka 9 14324
PO SZUKUJĘ lB=t-uktora; k tóryb y  p rzygotow ał do tgZLtnj- 

nu z  3 cjej W yd ział. Z głoszen ia  y  _ iz  z  podanjem  w a .  
ruiików pod EGZAMIN do Adm. W icku. 15104:

PRZYGOTO W UJĘ z  buchcK eryl ] rachunków  kupieckich  
I. | II. roku szk o ły  UandfcweJ, oraz c -zam jru  1 k a . 
dem ii Handlowej. Z głoszcnja  pod ZDOLNOŚĆ do Adm. 
W ieku N ow ego . 15083:

POŁi U K O JĘ biegłego n ate aiatyka do "/;|cnu e - j 
tryi i ara :ity ’ i. Zgłoszenia do Admin. W ieku No­
wego pod „Sum ienność'. 15133

1 BYW AJĄC bardzo e r - t lo  w o L w ow |a  z  pobliskich  dóbr —  
radbyin zn aleźć rokól w ygod n y*  s łen ec zn y ; z  f o r t |p S  
nem . .. osoby  n ieza leżn ej; d ysiy n g o w a n ej: w ybjtn ie mu­
zykalnej. ła sk a w e zg ło szen ia  p c l  W DOW IEC 40 do Adm. 
W jckn N ow ego . 15090:

PO SZUKUJĘ 1 pokoju z kuchni; : m ożliw ie  w  parterze w  
śródm ieSciu ew entualn ie na p cry leryach ; lecz  przy przy  
stunk-i tram w ajowym . Warunki w ed le  u m ow y. Z jtp rze jia  
n adsyłać do Dudki inw . ped  Kasą O szczęd n ości. 1503;

Z O liS  B Z N A L B Z J9319.

ZGUBIONO p’artclcń  .S y g n e t, dala 2. czerw ca , w  pjątek;  
w  p rze ch o ć ,js  u licą św . M ikołaja j M oehnackjcgo. Ł a -i 
;kawy zn tu .zca  zech ce  zw rócjć  za  W y so k ie m  w ynagro­

dzeniem . Zgloszeni.a: ul. M ochnackiego 6 ; I. p ią iro  —
P. N jzio. 15105: j

DOKUMENT w ojsk  w y bezterm in ow ego urlopu, 1. 141; na
' n azw jsk o  Artur Krauze — unlew ażufam . 15030

UNIEW ńŻNlAM skradzioną mi k siążeczk o  w ojsk ow ą 1 kartę 
zw oln ienia  w y staw ion e p .z t z  P . U. K. L w ów . — L udw ik  
Staubcr. 15042:

UNIEW AŻNIA s ię  T ym czasow e za św ja d .z en ,o  d em o tiljza -  
cyjne knpraia z  żandarm eryl W cisk . B rześć  ti/B . WIa_ 
d ysław a  S eneckjcgo, które zag in ę ło  dnia 3. listopada i 9 2 1  I roku _    14533.

Z A L ',,K A N Y  Pies goń czy; n -sśc l żó lte l jest do ode br ar, ja
Ż óikjew ska 85, w  parterze, 1. p . ; na lew o . 15091:

SPRZEDAM  różne m ęblo n ow sze  
ui. P iask ow a 11. Akadem ia.

antyczne. WjadoraoSć 
15011

mmmmm MAŁa&Mmwi naBasa
PO SZUKUJĘ odpow iw bilcj partyj dla 30-letn |ej Panny —

w szech stron n ie  vry k sz ta łcon ej; bardzo dobrze sy tuow an ej;  
ij. cz łow iek a  sz lach e tn i go charakteru; z  a k a d e m ick im  
w yk szta łcen iem . L isty  do Adm. W jeku O k azic ie low i ty_  
sU cm ark ów k i Nr. 120588. 145*10:

m m  M IESZKANIA B SK LEPY

ZAMIENIĘ 3 pok o z  kuchnią k o m ,-r t;  dzieln ica I. Przy- 
s tw r k  tramwajowy, za 6 lub 7 pokoii z kuchnią w edług  
um ow y, ' / l e k  Nc y _ p o d  rkJK .________________________

POSZUKUJĘ pokoju z  uieblr-iul lub b ez . Z g łoszen ia  do k d- 
m jnistracyi pou ABSOLM^EN i1 P R oW ._____________

Z A w R Ę  znajom ość w  celu  m atr., z  m łodą, iuiei osobą — 
grającą d eb ize  na lori.epjan.ie. W .ad óh iośc: Rcki^ma Pra­
sow a, C hurążczyzna 7 , pod MUZYKA. 15075;

KAWALER lat 32; na w y ż ,z e in  stanow isk u ; przenjesjony  
z  b y łego  zaboru rosyjsk iego  — n aw iąże korespondcr.cyę 
z  sym patyczną polką, z  lepszej rodziny. Cel matr. — 
Z głoszen ia  pod IDEALISTA do Adm. W icku. 13044:

IN T , L. PA N NA , sjeretn zagospodarow ana; posi*da rów nież  
g o tów k ę; zaw iąże  kor^spcndencyę w  ceiu matr. z  Panem  
na rządow ym  stanow-jsku. A noujm y do kosza ł .a s l  w e  
zg ło szcn ja  pod RÓŻYCZKA do A lm  W ieku. " 1 5 0 3 2 ;

DWA POKOJE z la* |enką o -a z  dw om a prze: roki m m i; P W  
pierw szorzędne) u licy w  śród m jeścju ; nadające s ię  na 
b (u -a , zam ienię na m jeszk a i-e  z  4 pokoii z  n o w o cze-
snem  n rząd zm icm . M oże b yć  poza centrum  n t,-s fs L cz  
w  dobrem  położeniu. Z g łoszen ia  do T iura ogłoa :eii Buch  
staba L egicitów  21 pod ZAMIANA 593. 15C63

M IES7KAM A RÓŻNYCH POKOI dla so lid n y ch :. zatnużnycb  
ljk a to r ó w  p o siu lte le  OALiC Y jSK Ifi PIU RO  UL. KOPER  
NiKA 22; T eleioą  4 ,6 . _____________________________  10309

ODDAM mieszkanie bez kuchni dwu pi kołowe orzy ulicy 
Akademickimi, za i zypokojow e z ku-h :iią  i komfortem. 
?igłoszenia , ' d  ZAUFANIE ao B iura O głoszeń  Briicka — 
Kościuszki 2   14993

szuka pokoju z m cblsni) lub bez  
Ł yczakow skie! — Piekarskiej.  ̂— 

Z gloszeefa  pod J. S . do Adm.
14294

WDOWIEC^ lat 53, podurzędjijk k o lejow y; troje d zjeci —  
Ożc- ĵ sję z osobą n e z a l e ż ^ ;  p-csradaiĄCsą realność lub 
gotów kę — najchętniej z prow jncyi. A dres do A(!min*str 
W jckn pod PR ZY SZŁO ŚĆ. 1 5 0 0 6 :

K U P N 9  E S ? R I £

KASE OGNIOTRW AŁA Nr. 7 sprzeda ś lu sam la  u lica Bo* 
ma 12 B. 14176

PIANINO; syp ia ln ia ; sa lcn  m ah oniow y; biurko m ęsk ie I 
dam skie; 2  sza fy  orzech ow e do sprzedania. C horążczyzny  
29; M ątw ijow skf. 14S47

W ÓZEK ELEGANCKI resorow y na parę kons LandschUtzer 
z budą; jasaonow y sprzccfam okazyjnje. W iadom ość: H 04 — 
tel Europejski L w ów . r 15004

KAMIENICĘ Piętrow ą ze sk lepem ; w olnym  cd jesieni za  
o iem  m jlionów  sprzeda: Snopkow ska 29; p iątro; drzwł 
Nr. 4. U442

MASZYNĘ do sz y c ia  Sjngera sprzedam . Zieiona 6 w po­
dwórzu suteryny od 4—6. 14823

PA R CELE PIĘKNE pod w illo  lub fabrykę sprzed am ; boczna  
L istopada. W iadom ość Sadow tiicka 105, w łaścic ie lk a .

14851

F O g .E P IA N  S trejchcra k rzyżow y  krótki do sprzedania ul! 
W agiiew jcza 1. 4 ;  I. p iętro . . 15014

PO SZUKUJĘ każdą ilo ść  m asła  d eserow ego . zw yk łego  
i sera (tw aróg ). Z g łoszeuja: S zczepan  FUNLK; K rabów ; 
B racka 13. 14644

3221 MÓRG PSZEN NEJ zjernl z  p ałacem , lasem  i b osn iem t 
inw entarzam i —  742 m órg b a id zo  dobrei zjem i tuż p rzy  
dniem  mieściie w  W id k o p o lsce ; bajccznjc nadające się  
do podziału  na dw óch ~  335 m órg dobrej z iem i do sp żzs  
danfa natychm jast za  20 miU. — B row ar, który daje 2 - 3  
miU. c z y sttg o  zysk u  roczn ie za  9 m ilj. STOŁECZNA  
HANDLOW O PRZEM YSŁOW A SKA, B jd gosz .cz , D w or­
cow a Nr. 49  ̂ 14543

D R Y U N G  HAM ERLES lO y i'6 ;  M annlfcher; D ubeltów ka  
j Saucra cał. 12, z  cjęktoram j; Schocnauer 6 5 z  lunety  
! Gerard do sprzedanja. B atorego 9 ;  parter praw y. od * 

godz. 3 - 6 .  15109;

SPRZEDAM  m ęską garderobę w  dobrym  stanjc. P otock iego  
20; III. p iątro. 1511(1

FO RTEPIAN Wlrffe—B dsendorlcr krótki sprzedam . HausJiera 
5 ;  I. p .;  d rzw i 5 ; od  3-cjej. 15122:

FABRYKA W YRO BÓW  W IÓROW YCH ; prot/«knjąca drew ­
niane pudełka dla ap tek ; pudełka ced row e; w yk ałaczk i 
p ła sk ie ; w ełn ę drzew ną itp ,; kom plet 8 m aszyn ; m  tor;
transnijsyc ok azyjn je do sprzedania. Z g łoszen ia  do Adm. 
W ieku pod W IÓRO. ‘ 15123

M OTOR BENZYNOW Y autom obilow y — C yrkulsrkę drzew ­
ną — Żniw iarkę —  Ki ka p łu gów  — W iertarkę — Stancę  
Tokarnię sto łow ą sprzedam . Ż ółk jcw ska 123. 13079

W ÓZEK Jasionow y no resorach, d w asfed zcn low y , o tr z y j  nie 
sprzedam . K raszew sk iego  17. 13020

SPRZEDAM  REALNOŚĆ podm iejską* 10 m jnut do t-g in -  
w eiu ; bardzo pjeknn ok o lica; duży ogród ; cena 5 m iijttii 
Mk. Z głoszcn ja: Jłan L ercch ; Boedftnów ka 83. Ió0 '9 :

DO SPRZEDANIA k fecz 7 łat; w yjazd ow a i pod w ierzch . 
A dres: R ogatka Ł yczak ow sk a; ul. P a sieczn a ; w jlla  Nr. 3 ;
sp y tać  furmana GąnackjeEo. 13028:

K O ŁA  gumowe do powozów 
Lwów pl. M sryacki 4.

— poleca „LU M PN " 
1 4 9 7 1

SŁUCHACZ MEDYCY! Y 
nalchęinlci w  c k -b - y  
' zy ą sz  w edle um ow y. Wą-fu,

P R Z \JM E  nJodą pej-jenkę na m ieszk aa le . W arunki w ed ie  
uruuyyy. Z głc .zerija  pad DOBRY W IKT do Adm. W jeku  
N ow ci o. 14549

W LGĘe  m a łień stw ó  (izr ) .  b ezd zietae . poszukuje pokoju  
uuisblsw aae*: — aw aum aiuje z e  w sp óln ą kuchnią. Z'-':o.

_5ą«nja pod H. do Adm. W jeku.___________________ i i / i 0. !

KTO PRZYJ,m ię  m iłą; 2 le in ją d ziew czyn k ę z u trzyu jc-  
- i - n  i m acierzyńska opieką na kilka m ie sięcy  w e  L w o-  

lub na p ro w ja cjj. W vu.Ł i'odzt!!je v.'edlug u ta -w y .
__Zgłoszeują pod KONIECZl\;qŁC_ u a _  dim _ Wieku._151_48

P ';?Tr F ^ ,  1 C zopjeiuk, ztKiitaczka zr.rnz n ijeszitaiile
lT7 p ck6j i kuchnię p rzez stzen  letni — zp b ow jąże s ię  
l S .  ^  u f c i^ y c .  YYiadciDlsśĆ: portyer BojMo; u lisd

^.U ^ ctuB zkj 2 -  15128;

1 ^OZOwnSa* 'cTm1! a nnffwAryfl 7 a ra i do

OLBRZYM! w ybór m aietków  od 1 do IGO m ilion ów  Mk .
rcćdncści m łyn ów  —  p rzedsięb iorstw  w e  L w ow ie i v  C3- I  
lei T o s c e  posiada r.a sprzedaż Kgec« .  B iuro £\VOT U !‘A 
O ssolińsk ich  U — posiada reprezontacye w e w sz y s t -  ; 
kjch w ięk szy ch  m iastach Pclr.kj. O bsługa klienteli u c z c i-  j 
w a i staranna. * 11254 ;

SPR ZEDA JĘ: sy p ia ln ię ; jadalnię; garnitury se le n o w e; k !u_! 
b o w c; sza fy ;  s to ły ;  k rzesła ; śc ian k i; s to ły  ka\v iar.-re«  | 
stau racy jn e; kasę z  taicm njczcni zam knięciem  oraz boga  
te  antyki m ahotuow e; K cłłąta ia  5 ;  — S tolarn ia w  po.
dwórau. 14523

W ALCE zło tn icze  |  połjrkę do pociągu m otorow ego -
sprzeda G rajew ski, Tkacka 15. 14SD8

WOZY GOSPODARSKIE ręcznej reb o ty ; n ircuo kute — 
W ózki z  WEaąźkami na resorach i bez — Brony fcełazne; 
Kłistra do ch om ątów ; PpjttiFj. Daw-da — p cl^ cah  do 
D aiyełwniąitov/e] d ostaw y: W A RSZTA TY  ROLNICZE —
PRZEW ORSK. __________________ 15001

W ILCZUR 9 n ile ijęc za y :  już troch ę tresow an y do sp rzed a­
nia. K ordeckiego 1. 43. 35087:

ROW ER praw ie n o w y ; ok azyjn ie  do sprzedania Leśna 19; 
parter; drzw i Nr. 6. . 15095

SKLEP korzenny w r «
u ijcy  do sprzed.m in. 
L eoua Sapjchy 28, t

z tow arem , p rzy  p ierw szorzędnej  
W fadcm uść w  sk lep ie p rzy  uKcy 
Sek id y . 14905

1 SPRZEDAM  łorteptrn krótki HcFoaaera. M agazynow a 3 — 
| I. p iątro.    ̂  HP30

: SPRZEDAM  sypjeTiJę; grac io lon ; m akatę; kaudełft-bry* fJł. 
| M ałeck iego 4; parter p n a w y ._________________________ 14937

wynajęcia.
I.50S6:

REALNOŚĆ w  R o jin l Po.sKfej w raz 7 budynkarnj io sy o ż  
Uarezcmi zaraz do sprzedani*. — W iadom ość w  Om.'nie.

14916.

DO SPRZEDANIA: Pe'ei-yn-7, i rag-an. Oródedci'
36; III. P., ostatnie drzwi r,a prawo, na ganku,
od 2—3-ciej. 3058

KONCriRTOYYY K raao ios praw ic now y: 12 p ły t pt‘UvJjri.
uych do sprzedania. I io 2 :is law slt;cgj 18; praw y p» ter:  
d rzv.; Nr. 1. .  324 J

KREDĘ M!E! OKĄ w beczbach  w  każdej ilośc i — k --ilę 
v.r brytach z  w łasn ych  p oU zd ów  p ierw szej jakości — J o .  
staręzalą zaStaSy przerw -oów  kred.owycii. Kreda; spdłka  
z  efif, por. w e  L w ow ie , ul. W o'ność 12. Na ża d m je  
p rzesy łam y analizę. 14925

WÓZEK d z jeo a n y  na zu m ew yoh  kołach w  obrym
stanie —  sw eter  jedw abny ljijow y  — p łaszcz  o /ic tr sk j;  
bluza i p ryezezy  do sprzedania. Sakram entek 5, II. p . ; 
do l l - t o j  ran o 14132
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w  w i e l R i t n  w y i b o f f z ©  
ra a. nfjbr&rak* m ę s K i s  
s p o r t o w e ,  pt& s£ C 2e, 
XŁ.ramil£i, li o slf-astyy 
i p ł ^ s z Ą e  d a m s K l'^

$ n r

Fabrecirrrt SKŁAD SUKNA
PJŁlil i  GROCHOLSKI
L W Ó W ,  H U T O W S K I E G O  7 . 

n & p r ^ c i w  K a t e d r y . 14 m

L. YEHIfl
UL, WźZ&ilii 1. 5 (teSFISiW). BłUKO: RifójHmrBiisgi?!

W Ł S

0sla11 Ja
i l l l

• •
P U Eapslas

t  « « U . .  ruboty  w  „  J -  | ( | |  g g  ^  t y  g | | |  g j j j
zakres wchodzące poleca

Sprzedaż hartowna 1 detaliczna. K a j n o w s ł o  f « a s o » y . 144 Od

OTOMANY
BM Bff S i  i.—„ fi

14 000 Mp., Kanapki do składania 14. 12 Mp., wkłady do łóżek 19.000 Mp , 
łóżka składane, materye meblowe, drelichy, portyery, kapy. firanki tiulowe, 
chodniki, dywany, kam  szu r.ics. |3 n
i ceraty po cenach fabr. poleca £ 1 9

' 14507" ~ r j »   —     liii, Lift, Ssjffli li 4,

.irsata
iS im sira  i ccyiw iiska

KAWA
palona i strawa

Kakao

ii ńmnnĄ
UII1HISU

L u . * y $

W I N A
iH T O ^ E U S E U lS  3

P O L E C A

HIIilB IOWaFJ k o “ nk w c h o d z ą t
W ysyłka n3 prowincyą odwrotnie. —

cus,' ryacke, 
francuskie,

w łoski;

wągiers 
hiszpańskie, 
i inne.

W ód 'dli
i  L i f O E R Y

r>iei wszorzędnych fabryk
era owych. 137 8h o lrn d trs lr ie  i i m e ,

B SH M H BH H B B  M H B H B B H B M M W I
ihotsry ElslsSriTyssne sraz k̂ n?p fc.ns urząSzsSlia 

jfelryg^ns dla (a r ła sb u  i z n u f  rjfrfćui
r  a ‘S|iS2ye5l po c n ch  n ajtańszych  p o te c -  BE^3iAS8& itOp©?SBi?sa 17.

14oó6

SK Ł A D  M A SZYN  D O  SZYCIA
poleca swoje am eryk ańsk ie w y r o b y  s t a l o w e :  f||
N o ż y t z K i  m a g n e s ,  d o  r o b ó t  k r a w i e c k i c h ,  N e ź y c z l ś l  m a g n e s ,  

d o  r o b ó t  d o m o w y c h ,  N o ż y c z k i  m a g n e s ,  d o  haftki] K o ź y c z M  d o  p a z n o g e i ,  
S - y z o r y l £ i  m a ł e  i w i ę k s z e ,  S i a g e r a  N I C I  a m e r y k a ń s k i e ,  a n g i e l s k i e  
i w ł o s k i e  d o  s z y c i a  m a t e i y a ł d w  k r a w i e c k i c h  i s z e w s k i c h ,  S t a g e r a  m  

J | t  O L I W I  a m e r y k a ń s k a  w  n a j l e p s z y m  g a t u n k u ,  T U E R M G ł& Y  a m e r y k a ń s k i e  
j p  w  r ó ż n y c h  w i e l k o ś c i a c h .  —  M i ?  B?yr§&? „ 8 ! N S E i ? “  dESia Sli B3j!t?Et OPidii § 1

H «8HCIER MACMSME fO M B A N Y  HMWMM® K M M i m  CGMPfiNY
łforlt FiŁiBs h'm\a, lnu

fMMrnmmmmmmwckM s
/§§ mwź&i M%m York FifelB: hm®, Łscsa Utlśj II Sfatsislaisó®, l  Hajs 1. f§J

nainowszvch systemów, części skła­
dowe tychże, przyb ry do krawie- 
czyzny i do robót ręcznych, poleca

AleksaitóerNAUMIlil
Skład masz- n do szyc  

t w l w ,  W & l o w a  I I  A .

ppsyjihtiis równisź naszyny do nadawy.14959
Sfijyła t»i n r

ILi&ti yr t? I j
w n a jn o w s z y c h  fa s o n a c h  p a las a flm a

LE0 N OPPsKHESM
(U S T * L i k ó w ,  g § e ś c l© f y $ a  S .  14529

5&5ST 3 e z  Ł Ł o n S i i i r s i i . c y i  £ ! !  
N a c z y n i a  k u c h e n n e  a b  .a lu m i iu m “ , 
W a n n y  . c y n k o w e ,  wanienki dzie­
cinne, baije, nasi&dy, wiadra, baniaki
»»”«?•>«?»» pajsssiS! Sająs

14522
p o ieca  s o l id n i  f irm a
O S S O L I Ń S K I C H  1 4

M U K
S-:a hardl. przem ysł.
fcwte, AkaflfflllCkiB 15.
T -i. 459, m  4-j9.

P n e u m a ł y K i  i m e s y w y .  U38Ł1

3  i 5  to n n o w e
na pełeych gumach oraz p rryczjpka i wóz platfor­
mo wy dwukonny na rygorach o k a z y jn ie  do n a b y ­
c ia .  Wiadomość: W arsr.ta fy  sa m o ch o d o w e S ch m id t 

Z faczliow sk j, K o p e rn ik a  10. 1'>99J

Jśajbeś* ŁOśd p o c z to w ą  opattvO uc r /c z a l łe t n . Wydawca „Wiaa Nowy’ , Spółka ^daw alka* 
^rukkm cruk. „Presa*, uk Sokoła 4*


